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USET eni Sejm ustawodawczy nie 
Ry, Ych zasai any. Ma on po uchwaleniu pod 
ipti afe į Przyszłego ustroju Polski sam 
„© już Zrobić miejsce następcy, który 
tuy 3 Tola wą ym sejmem prawodawczym, 
ię Ych jemy Wszystkich państwach konsty- 
boi +. Uchwalenie ustaw i wykonywa- 
władzą wykonawczą. 
X jo główinem — można Nna- 
Ah, konnt jedynem — zadaniem było u- 
ng iainieni, Ytucyj, dopiero w trzecim roku 
nę! marea kpr Ywiązał się z tego obowiązku. 
o Tizona . konstytucya została uchwało- 
i dls . c uchwalemie ordynacyi wybor- 


R" ch ego sejmu i załatwienie kilku 
Big A 
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Spraw, jak ratyfikacya traktatów. 
aa) ŻYWO Wa zabiera się do przedłużenia 
dzy 1 Fei nieokreślony termin, jakby 
W, której l było rozstać się z pełnią wła- 
ugo zażywali, 
y Pierwszego po feryach świą 
à enia, wyznaczonego na 14 kwie- 
ile aż ośm punktów, których zała- 
powi? Ma, nastąpić, jak to mówią, na. 
- Qtoby zająć sporo czasu. Sę tam 
owe (ratyjikacya traktatu rys- 
 ŚROjeczą e: Wy dawno zalegająca i przez 
qq miejałi r żądane (ordynacya wyborcza 
degli nin ch); są jedńak i sprawy, które 
p Tego jma ANY należeć do kowmpetencyi o- 
aaa następny sejm będzie miał 
z i — Spodziewamy się — większą. 
S Obe attrang do ich załatwienia, Co np. 
bio el Sejm zmienić w ustawie stemple- 
tak mając ch unzędowych? Zmiana ta, 
e Chybą ao  0ŚNESO przedłożenia, może pole- 
yada, pe podwyższeniu odnośnych opłat. 
te ) Państwa potrzebuje pieniędzy; 
płoci jednak źródła. można, = spodziewać 
owe lacego 'w jakiejś propozycyi do 60 
ta ztia deficytu? Albo projekt ustawy o 
kich pach Wodnych — czyż obecny sejm ma 
Ą pie Aa którzy z pożytkiem dla tej, 
z atowac? zeczyć, ważnej sprawy są w sta- 
qe wadia kwietnia rczpoczyme się gesyä, 
dą s łat, egajacych pogłosek ma potrwać 
tyop sieni, U a. a potem ma być kontynuowana. 
kilku SZ to „ustaw“ można w przeciągu 
j Slięty uchwalić! Ile papieru za- 
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+ który de rozmaitymi „dziennikami u- 
» a" az wieko. Już tyle namnożyło, że stare 
takiej a wymi tradycyami praiwodaw 

m 1 nie posiadają! Jest rzeczą 

Rep Ukowąj, , Ministerstwa istnieją na to, aby 
y że kaaa tozmajte projekty i jest natural- 
Gu Przecjąża Ministenstwo chce na tem polu — 
taj Bimiatra wy Się nadto normalnymi sprawa” 
a Dig. | YInymi — wykazać racyę swego 


a, eler my jednak sejm jest na to, aby młó- 
iż Ì to p mu z biur ministeryalnych sło: 
b Się pr czasie, kiedy wedle ogólnego zdania 
tych o Æt i powinien zrobić miejsce ciału 
„Pea s specyalnie przeznaczonemu. 
YWwidyy chowawcgy istnieje zarówno w ir 
Weg Jak w ciele zbiorowem. Kto przez 


Szło dy: 
0 5 e ała był na świeczniku, nie tak la- 
ły, żę loot? z myślę, że czasy świetności mi- 
Mána tylko Poźegnać się że stanowiskiem, na 
„zag Sobą „Przypadek go wyniósł, Sejm ma 
użenią goPS*ne to mu dodaje otuchy do 
© niena 989 istnienia — w niedługim 
ską TZ dowe pa prawdopodobne przest 
bzy gł krótki x jeden z posłów chcialby bo 
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; ile zachować przyjemne 
Rage enie na lata po i. 


: suchy, na pamiątkę ode 
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P. Witos zapowiedział, że z chwilą ratyfiko- 
wania trakstatu ryskiego i zlikwidowania spra 
wy plebiscytowej będzie uważał swe posłanni- 
ctwo za, skończone i złoży swój urząd w ręce Na- 
czelmiką państwa. Nie bierzemy tej zapowiedzi 
tak tragicznie, gdyż p. Witos, nie kwestyonując 
jego kwalitikacyi, jest tylko człowiekiem, który 
z reguły niechętnie rozstaje się z wiadzą, Być 
jednak może, że ta zapowiedź obudziła różne na 
dzieje i apetyty. A nuż, kto wie: był Witos, może 
być ktoś inny — czyż to nie wszyscy są równi? 
Czy ten i ów nie pokaże tejsamej sztuki, którą. 
pokazat „zwykły chłop“? Pytanie tylko, jak w 
rzeczywistości przedstawiałoby się takie prze- 
silenie wobec faktu, że w Sejmie niema i nie 
może być zdecydowanej większości, tembardziej 
w chwili, kiedy stronnictwa muszą się liczyć z 
wyborcami więcej niż zwykłe, bo w czasie — prę 
dzej raczej niż pózmiej — przed wyborami. 

Obecny gabinet, mimo że zasiadają w nim re 
prezentanci kilku stronnictw, w gruncie rzeczy 
opiera się na silnem wprawdzie, ale nie dającem 
jeszcze większości stnonniatwie chłopskiem. In- 
ni udziałowcy tego gabinetu mają cele tak roz- 
bieżne, że cudem tylko ttzymają się kupy, powo- 
duige ciagłe tarcia i wywałując wszystko inne 
raczej, aniżeli obraz zgramia się w całość, jaką 
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Ą s, a 3 5 t BB 
Niceminister D 
(Telefonem od korespondenta „Naprzodu”) 

Warszawa, 9 kwietnia. 

Wiceminister spraw zagranicznych p. Jan Dab- 
ski, przewodniczący połskiej delegacyi pokojo- 
wej w Rydze, przyjął dziś przedstawicieli prasy 
i udzielił im informacyi o przebiegu prac, zwią- 
zanych z traktatem ryskim: Traktat ten — mó: 
wił p. Dąbski — różni się od preliminaryów 
pokojowych, zawartych w październiku 1920. 
Preiiminarya zostały zawarte pomiędzy rządem 
rzeczypospolitej polskiej z jednej, a rządami 
republik rosyjskiej i ukraińskiej z drugiej stro. 
ny, podczas gdy trakiat zawarty został z rzą 
dem republiki białoruskiej, jako trzecim kontra- 
hentem. Pozałem nastąpiło pewne przełożenie 
linii granicznej. Według obliczeń, Polska po do- 
liczeniu części Górnego Sląska będzie obejmo- 


Wob 40 
*«JoBec grozby 
(PAT). Warszawa, 9 kwietnia. 
Ministerstwo pracy i opieki społecznej komu- 
nikuje: W dniu 21 kwiełnia przedstawiciele 
związków zawodowych robotników rolnych 
rzeczpospolitej polskiej uchylili się od udziału 
w obradach nadzwyczajnej komisyi rozjemczej, 
powołanej w myśl artykułu VII ustawy z dnia 
11 marca 1930 celem zabezpieczenia normalnoj 
pracy na roli na obszarze województw war. 
szawskiego, lubelskiego, Kieleckiego, łódzkiego 
i białostockiego. Grzywny zastosowane dwukro- 
tnie, nie dały rezultatu i zebrania nadzwycza;- 
nej komisyi w dniach 2 lutego do 3 kwietnia 
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(ypaitarze buigarsey w Warszawie 


Warszawa. (Tel. wł. „Naprzedu*). Dziś przybyi 
iu bułgarski minisier spraw zagranicznych Di- 
mitrijew oraz desygnowany na posia 
dzis polskim Basszrow. Z minis Na Bprau 
zagrań. przydziałono wn radze m 
p. Pawlikiawieza. 
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Naieżytość pocztowa opłacona ryczałtem 


Kraków, poniedziałek 11 kwietnia 132] 


Rocznik XXX. 


" Redakcya i Administracya: 
Kraków, Dunajewskiego 5, 
Telefon Redażcyi Nr. 396, 
Telefon Administrzcył Me. 310, 
Adres teiegr.: Naprzód Kraków. 


Dział inseratowy: 
Grodzka 13, li. p. Tel. 1354, 
Konie czekowe 140.002, 
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sza nonpareiem 15 Mk, w nade- 


slanem 35 Mk. Głosy publiczne po 
45 Mk za wiersz. 


gabinet rzekomo koalicyjny powinien przedsta- 


obecny będzie wieczny? sę wem Conie 


mu niewykonanie reformy rolnej; stronnictwo 
p. Pepłowskiego (NPR) gotuje się do ataku na p. 
Kucharskiego — skądże możność wywołania 
przesilenia, kiedy te różnice į zatargi byłyby 
dziedzictwem i następnego gabinetu? 

Pomijając cały szereg innych przyczyn, ta je- 
dna: niemożliwość utworzenia gabinetu oparte- 
go o skongolidowaną większość przemawia za 
wyczerpaniem się sił żywotnych tego Sejmu, za 
koniecznością zakończenia obrad przy ul. Wiejr 
skiej i za poddamiem się nowym wyborom. Wie- 
le zmieniło się w łonie społeczeństwa od lutego 
1919. Inme siły wydobywają się na powierzch- 
nię; inne zapatrywania mają te warstwy, które 
pmzy pierwszych wyborach szły do urny ` nie- 
przygotowana, pod wrażeniem przewrotu i prze- 
łomu w dziejach narodu; inaczej głosowałyby 
teraz te masy, które w pierwszej chwili nie zo- 
ryentowały się zupełnie, w czyje ręce oddają lo- 
sy nowopowstabego państwa. Przedłużenie sztu- 
czne swego istnienia musi być odczute jako 
wyzwanie społeczeństwa, gdyż niema dziś chyba 
takich, którzyby do tego Sejmu przywiązywali 
jakieś jeszcze nadzieje, 

Ustąpić w właściwym czasie jest także zasłu- 
gą, a dla obecnego sejmu byłoby ustąpienie je- 
dng z największych. jakie wogóle historva mu 
zapisze. ~" f | 

yw 


abski o traktacie ryskim 


wać 391.000 kim kwadratowych. 

Wykonanie traktatu będzie należało do mini- 
sterstwa spraw zagranicznych, którego przed. 
stawiciel obejmie przewodnictwo utworzyć się 
mającej komisyi międzyministeryalnej. Przy mi- 
uisterstwie spraw zagranicznych zostanie utwo- 
rzony sekretaryat do czuwania nad wykonaniem 
traktatu. Poszczególne artykuły traktaju będą 
polecone do wykonania właściwym minister- 
stwom. Na przewodniczącego komisyi ministe- 
ryalnej dla spraw traktatu proponowany jest 
tow. Leon Wasilewski, W przyszłym tygodniu. 
wyjedzie komisya do Mińska dla rozpoczęcia 
prac, 

W Rosyi przebywa jeszcze około gét milisna 
obywatali polskich. 


strejku rolnego 


b. r. nie odbyły się z powodu braku kompletu. 
Wobec tego madzwyszajna komisya roziameza 
zgodnie z artykułem VII powołanej ustawy roz- 
poczęła w dniu 3 kwietnia obradowsć prawo- 
mocnie w składzie trzech delegatów rządowych: 
Deiegstami są: z ramienia miuisterstwa pracy 
i opieki społecznej p. Zygmunt Rusinek, z ra- 
mienia ministerstwa roinictwa ds Adam Rose, 
z ramienia ministerstwa sprawiedliwości Ta- 
deusz Siennicki. (Związek rob. rolnych nie e- 
chyli? się od udziału w komisyi r sezej, tet 
przedstawiciele związku ziemian rozbij ukłańy. 
Przyp. Red.) 
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Posel sowiecki w Warszzwia 


Warszawas. (Tel wł. „Naprzodu“: Posion 
du sowieckiego w Warszawie 200 
wany UBalańsaij, profesor uniwece 
burskiego, sneeyaiwia OG spra 
t ekgnomiczny ela. 
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Ententa a Polska 


Prasa włoska, a sprawa górnośląska 


W dłuższym artykule, poświęconym sprawie 
Gólnego Śląska, udowadniałiśmy, że w walce 
o obronę naszych praw, winniśmy obok wszal- 
kich argumentów, opartych na tem, ża polskość, 
wiekamj przysypana lawą niemiecką, tak zná- 
komicie zamamifestowała swoje istnienie w ca- 
tej wschodnio-przemysiowej części kraju i jest 
łą siłą, która wzbiera i rozbija skorupę niemie- 
cką — apelować jąk najszerzej do argumentów 

natury ekonomicznej, Powinniśmy podejmo- 
wać walke na tym terenie, na którym z miną 
wyniosłą staje przeciwnik germański, otrębu- 
jąc swoje hasła po całej Europie. R 

Właśnie jeden z dzienników warszawskich 
zebrał wiązankę głosów prasy włoskiej. 

Oto urywki, przezeń przytaczane: 

„Resto del Carlino* utrzymuje, że „pod pa- 
nowaniem polskiem wspamiały przemysł gór- 
noślęski upadłby natychmiast, co wielce za- 
szkodziłoby - Europie, która jest bardzo zainie- 
resowama w pomyślności Śląska". „Stampa“ do- 
wodzi, że „wszystkie okoliczności przemawiają. 
va przyznaniem Śląska Niemcom". Gdyby prze- 
mysł górnośląski „przeszedł w słabe ręce Pol- 
ski, oznaczałoby to przejście jego we władanie 
innego państwa (dziennik ma na myśli Fran- 
cyę), na szkodę słabszych przemysłowo kra- 
jów“ (Włoch?). 

W „Idea Nazionale* dowodzi ktoś, że „SOSpo- 
darka polska* zły zdała egzamin ekonomiczny 
w b. Galicyi i w b. Komgresówtce, że „niesły- 
chana nieudolność przemysłowa Polaków mu- 
siałąby wywołać na Śląsku chaos". „Tempo“ 
pisze, że oddanie Śląska Polsce odjęłoby Niem- 
com „środki do wykonania zadań kultural- 
nych“. Los Europy „jest ściśle związany z lo- 
sem Śląska". 3 

„Popolo Romano“ jest zdania, że „Włochy 
uczciwie poprą przekazanie Śląska Niemcom, 
a to w interesie pokoju oraz odrodzenia gospo- 
darczego Europy“; Polska „zniszczyłaby tylko 
Śląsk", Nawet tak ententofilski organ, jak „Cor- 
riere della Sera“, bronił zaraz po plebiscycie 
idei całości Niemiec... 

Jak widzimy, całą sprawa górnośląska usta- 
wiona zostałą przez te dzienniki na płaszczy” 
źnje ekonomicznej, 

Zagałopowały się zaś one tak dalece, że we- 
dług ich dowodzenia plebiscyt był jakimś spe- 
ktaklem tylko, jakąś walką zapiaśmiczą, która 
publiczność ościanną chwilę emtocyonowała, 
ale która niema żadnego znaczenia, gdyż wę” 
giel tak czy inaczej winien pozostać w wytna- 
wnmiejszych rękach niemieckich, 

Otóż tu wiaśnie podziwiać można brak wielo- 
stronnych 4 niesittonniczych informacyi u pra- 


sy włoskiej. Jak złoślirva ironia brzmi zarzut, 


że Polską zdała Źle egzamin ze swojego uprze- 
mysłowienia w b. Galicyi i b, Kongrczówce. 


KAROL DE COSTER 


Rycerz Halewin 
(Z „Lezend flamandzkich”) 


ti Spelszczył Przecław Smolik 
——— 

Y imć panna Magdalena wybiegła pędern z ko- 
mnaty y wpadła do wielkiej izby jadalnej. Uj- 
szawszy tam pana oćca y panią matkę, przyklę- 
zła wpierw przed nim, a potem przed matką. wi- 
ając ich, jako się godzi. 

„Gdzie to Annę-Maryę zgubiłaś córuchno?* — 
spytała pani Kunigunda, 

„Nie wiem“, — odpowiedziaia, — „dworuje so- 
ze wiere z nas y kryje sięw jakowym kacie“. 

„Wżdy nie jest to jej obyczajem“, — rzekł ry- 
szerz Raul, — „Jeśli jest kioś w tym domu, kto 
zobie z nas dworuje, to juści nie ona, jeno ty 
Jzierlatko*, 

„Panie ojcze”, — rzekła imćpanna Magdalena, 
— „Wasze słowa budzą niepokój w mem sercu". 

„Przeto poszukaj dziewki”, — rzekł rycerz, — 
„Lecz my, pani żomo, śniadać będziem. Nasze 
stare żołądki nie zdolne czekać na jadło tak 
długo jako tych mlodych“. 

„ledzcie panie mężu”, — odpowiedziała pani 
Kunigunda, — „lecz ja jeść mis mogę; zbiegaj 
Magdo y przywiedz nam co rychlej Annę-Maryę". 
Stary rycerz nałożył sobie pełną misę y zabrał 
Się na pozór niefrasobliwie do jadła, mrucząc 
przy tem, jako nikt na świecie nie zbywa tak 
tatwo rozumu, nikt tak się skoro nio trweży — 
z przyczyny zgola małowaźnej. — jako wlaśnie 
czynią kobiety, 


Zarzut, rzucony tak, jak gdyby Polską żyła by- 
ła w tych dwu dzisinicach życiem normalnem, 
jak gdyby miała możność rozwijania u siebie 
i bópierenia ną rymiuach światowych swojego 
przemysłu, jak gdyby on nje był dławiony w 
dusicjelskich skrętach zaborców! 

A mimo to, mimo stawianych mu trsięcznych 
przeszkód, mimo niekowzestnych dla industryi 
polskiej wielu cet rosviszich (mp, wysokie cło 
na import bawełny), mimo tendencyjnych ta- 
ryi kolejowych —- dzielnica Połski, ujarzmiona. 
przez Rosyę, twarza jedną z najżywszych Gaz 
przemysioyych w om pańrtwie, Stała sjo nią 
pomimo nawet, że varat latal deficyty ziem 
rosyjskich madw: kimi dochodów polskich, 
pozostawiając w stanis fatalnym, zgpuszczo- 
aym, wszelkie środki komunikacyjne, 00 ro- 
zumie się też stawało w poprzek racyonalnej 
gospodarce w kraju. 

I nam pó tem wszysikiem rzuca się pytanie. 
a raczej zarzut, czemuśmy na punkcje rozwoju 
przemysłowego nie dorównali mocarstwom, 
gdzie ani odnośny naród, ani jego możliwość 
gdzie ani odnośny naród, ani jego moźliwości 
rozwojowe nie były tłumione, lecz owszem o 
chraniana, proiegowame, 

Ce mogłaby „niedelikaitną"* ręka polska zni- 
szczyć ma Górnym Śląsku? Polska przyrodzo- 
ny, więc najpewniejszy konsument jego wesla. 
Polska, dowożąca mu swoją. rudę, zabozpiecza- 
jaca mu nawet w traktacie z Rosya mańteryrał 
hutniczy. 

Dzięki niemieckiej propagandzie wiar? sie za 
granicą komunał, jakoby Polska, skutkiem ja- 
kiegoś kalactwa organicznego (a nie skutkiem 
złośliwych praktyk zaborców) nie mogła dźwi- 
gmąć się przemysłowo i dlatego próżny byłby 
«szelki zamiar zwracania jej terenów. zawiera: 
jęcych bogactwa węglowe. 

Otóż takich osobliwych fatalizmów miema: 
wszystkie narody dążą po linii wykorzystywa- 
nia swych bogactw pnzyrodzonych i tylko od 
stopnia ich bardziej szczęśliwych lub nieszczę- 
śliwych przeżyć dziejowych zależy, czy osiągnę- 
ty rezultat wyższy, czy niższy. Same Włochy 
przecież czują, że nie zajmują najwyższego 
szczebla w rozwoju przemysłowym, ale z tego 
wcale mie wynika, ażeby inny naród je krzyw- 
dził terytoryalnie j nie wynika, ażeby ten stan 
miał być w duiejach zjawiskiem stałem, mie- 
przemijającem. A propos zaś rzekomej jakiejś 
astiny polskiej na punkcie przemysłu, grożgcej 
Górnemu  Ślęskowi systematycznem  słabnię- 
ciem, warto rzytoczyć co nie Polak, lecz Ame 
rykenin dr Durand wypowiedział na zebraniu 
towarzystwa rnolslrc-amerykańskiago w War- 
wie. Otóż stwierdził on, że produkcya węgla 
w Polsce przeszła znacznie w r. 1920 produkcyę 
r. 1910. w porównaniu zaś z przedwsjozmą wy” 


Czuł sam wszakże w sercu niejaki niepokój, 
pozierał raz po razu na drzwi, mrucząc, iż głu- 
pia. dziewka winna się wszakże pojawić, 

imópańna Magdalena przebiegła wzdłuż 
y wszerz caly gródek, nie pomijając nijakiego 
kąta y powróciła do izby. 

„Nie nadazłam Anny Maryi“, -— rzekła, 


22. Roździał, w którym jest mowa o tem, jako 
imépanna Magda opłakuje Anię Maryę y a jef 
cudnej bardzo szacie 


imćpanny Magdaleny serce pełne było bolu 
y troski o wielną służkę y przyjaciółkę. Płacząe 
mówiła: „Anno Maryo, gdzieżeś ty? Jakoż mi 
ninie żyć bez ciebiel* 

Padia na kolana przed panem ojcem y rze- 
kła: „Miłościwy panie ojcze, błagam was, uzroj- 
cie godmie pachołki dworskie y przykażcie im 
szukać Anny Maryi", 

„Uczynię podług twej prośby, dziewko” —— od- 
rzekł jej rycerz Raul. Zbrojne rachałki ruszyli 
z grody, lecz że to nie pośmieli wstąpić na pana 
Halewicowe dziedziny z bojaźni przed srogim. 
czarownikiem, powróciii na zamek z niczem, 

Imópanna Magdalena dzień y noc stala gorące 
modły do Boga y Maryi Czystej Dziewy. by jej 
Ania Marya była przywróconą, 

Drugiego dnia przywarła licem  k'okiennej 
szybie, w ołów oprawinej, y wyzierała dzień cały 
na śniegiem zawianę pola, bory y Faki, zali sie 
dostrzeże Anny Maryi. 

Wszelako Anna Marya nie mogła przyjść, jā- 
ko wiadomo, 

Irzeciego dnia splyneły dzie 
wieki od usiawitego pjasi 


waczee kriig- po- 
Na sWiocje ATJ 


jahbi ajas M AE 


<y 72087 
kazuje stosunek tak wysoki, jak * 
rawie kraju w Europie. aart WIE 
A Według ZEE które tu zbijAmy we 
ikałoby, że Polska, dla ogólnego amie Py 
powinna otrzymać — wszystkie KOP% W 
pejskie, których wytwórczość NZ” 
szym stopniu. 


kuratoli wszecheuropojskiej, wite ice U 
tego, co etnografia i układ geogra 
przydziela. NE 
A swoja drogą snkods. że wśród pr i 
polskich autorów — tyczących spra. f 
nie spotkaliśmy — może to puzyg niepo” 
w języku wioskim (widzielismy > 
francuskie, angielskie). To rzecz poc, (25 
na, zważywszy, że Włochy będą W” Ain 
zdaje, bardzo wyraźnie sprzeczny j 
amgielskich i franouskiich czynnik 
decyzya może wiele ważyć i pzźo 


jem: 


Wiadomości politycz"® < 


23 
Reformy wojskowe w polset | 


Donieśliśmy wczoraj, że generał 
Władysław Sikorski mianowany 70% 
sztabu generalnego armii i równo 
nisterstwa spraw wojskowych, ZAŚ - 
sowy szef sztabu generalnego Rozwa”_. pr” 
stał zwolniony i mianowany generat „nata 
oraz inspektorem armji. Nominacy*, mali 
Sikorskiego jest zapoczątkowaniem 
reform wojskowych, wynikających E 
ery pokojowej, Reformy te rolegaśt miat" 
zasadniczych postanowieniach: Ta dk ? 
naczelnego dowództwa ij na podporze PENTa 
wszystkich spraw wojskowych m ostali B 
wojny. W tym celu ministerstwo snet 
dzielone ną dwa oddziały: na © EE gto” f 
i naukowo- operacyjny, z szefem 
organem ministerstwa wojny. OrEST, pal 
wzorowana jest na orgamizacyi armi oś, 
ckiej. w której w czasie pokoju nie rad, 
czelne dowództwo, tylko najwyższe 
jenna z ministrem wojny, jako p7 je 
cym, Kaźdoczesny wiceprezes tej Rogi, 
sygnowany: nia naczelnego wodza W r 
my, W r. 1914 wiceprezesem Rady PY! “i 

Zmiamy te przeprowadzone zostały wą, 
naczelnego dowództwa z 7 kwietnia 738 
przeprowadzenia reform ustąnawia | 
ściowy, w którym gen, Sikorski pędrie „E 
otowiązki szefa sztabu generalnego, do, 
danjem będzie likwidacya naczelnego rs 
twa, połączenie go ze sztabem Mi jes | 
wojny oraz złikwidowanie stojących sł 
troncje armii. Po wykonaniu tych zadh d 

| 


Ds 


definitywne ohsadzenie stanowiska $ 
hu generalnego, 
-0004 


śniło się, ustał śnieg, słońce jasto 
y ziemia od mrozu stężala. 

Dzień po dniu wysiadywałą płacząc” 7 
na tymże samym miejscu przed oknem ob) 
zierala w biale dalekości z pamięcia pe 4 
gubionej y nie mówiąc do nikogo ni sól 

Pan Heurne, widząc dziewoaczkę w 
smutku pogrążoną, y chcąc ją pocieszy, A | 
rękodajnego do Brukseli z przyk r; z 
błękitnego bławatu na szatkę dla dzie p | 
pryjskiego złotogłowiu na obszycie, sy | 
y złotych suzówi dziesiątek cyzelowani | 
sternie. off j 

Imópamna. Magdalena podziękowała pan” ' 
wdzięcznie ża godry podarek, wszelako pe gł 
kiej uciechy ý zasiadła bez zwłoki do pracy | 
szatą, Już bliski był koniec tygodnia, m A 
Magdalena pracuje bez odpoczmmiemia, = 
v płacząca. LM 

Piątego dnia, gdy już szata byla gro j 
szyta cypryjskim złotogłowiem y zdobne 
mi guzami, przykazała pani Kunigurtd? 
weezce, by ją przywdziała y postawiła 27 
szatce przed wiełkiem zwierciadrtem. zj, P 

„Lecz rje ubarwit śmiech lica dziawac”” 
cudna być się zdała w onej szatec nowel: gi | 

Pani Kunigunda, widzęc, jak wielki * 
dręczy dzieweczke, zapłakała nad nia? i 

„Odkąd śpiewu naszej Magdy nië E W | 
cułód zimy y sl moje stars cialo 29% 
ziemi kloni A to 

fiycerz Raul nie hiadat, jeno tise *eg3 śą 
srogie y couwstie r pił od rana. do Nocy r] 
śwe wino klu» ertskin, 


(Ciąg dalszy nasignh, 


gó | 


Przegląd gospodarczy 


PLATE Z WPROWADZAJĄ NA WSI 

„ME ATRÓW ZIEMIOPŁODAMI 
PW mio o ya „Rosta“ donosi z Mo- 
l un który Kacige podano obliczenie, że 
liach, obli ecnie mają chłopi składać w 
Pd ony został agółem ma 240 
ża (pud równa się 16 kg.) 
dają Przemysł um zapotrzebowania miast i 
A] mą. lzwiegtjje WYCH. Odpowiada to — do- 
| WM mąki ja fe. rozdzjaołwi 20 milionów 
iejszaj _ “ieaie, wedle normy najko- 
2a pośredniej BIE Połowy r, 1920. Po- 
ilose be ciw em kooperatyw przybędzie 
tów rolnych w zamian za 

pochodzenia. 

aty, Y SPodziewają się, że wpro- 
Waler będzie pac składanego w/_ziemiopło- 
ep wiro Vięte na wsi mniej wrogo, niż 
My „ie chi, "ania zbożą; że przy pierwszym 
mowo (o ZYlYWAł działanie rządu za 
abnjąj j, B ZyYpominający czasy wojenne 
Opór, az konfiskaty, wobec której sto- 
m 4 et ograniczając swój wysiew, 
ayp iio spłą M liczą, iż chłop inaczej 
i Że da ej pem podatku produktami rol- 
_Poduka WA zachętę do wydatniej 
będzie 4 gdy — po opłacie poda- 
Botezepnych 


Miejskie 
iezo 
Bóle Botszewi 


miał zagwarantowane nabywa- 
nadw R. towarów w zamjiam za po- 
Podąty Te- zboża. Zapewne, że system 
drażli u jest dla chłopa w zasadzie 
wy, niż rekwizycye, z całym apa- 
MG dyktowanej stanem głodo- 
. Alecznoścją ich nagłego ratunku 
4 śruba rekwizycyjna nie 
Wieś ję ana obszarąch Rosyi doty- 
da ja tOSYA boja Owo. Chodzi o to jednak, że 
Tadaa satiy Pota p CHA jest fatalnie pozbawio- 
lomu nai zebnych dla wsi. Z czasem za- 
różna | handlowe, które Rosya za- 
tomm è Mógł ehi państwami, ałe jak prędko 
za atejo T op rosyjski, jako premię za for- 
że rolną, uzyskać pewność otrzy- 
a ych mu towarów, niewiadomo? 
aż co uczyni on z zapasami 
` wore dotychczas uzbierał? 
2 podwyżką [3 „ 
elina, paga “OOla niemieckiego. Jak donoszą 
wlascicieli OWY. urząd węglowy na żąda- 
ęgla ma kopalń postanowił podwyżssyć 
w dotyczy 5 marki na tonie. Podwyżka ta 
aael iest o fama górnośląskich, w których 
Pari iA marek na tonie tańszy od west- 
leży "Vżka © 120 marek od dolnośląskiego. 
4 jest o d węgla na Górnym Siąsku za- 
Raj, aprobaty komisyi międzysojuszni- 


d b 
dano pa „Na targ od 2 do 8 kwietnia b. r. 
z dlizny p a rogatego 472, cieląt 1065, nie- 


13 acetar mę. 27€M 2089 zwierząt. Płacono 
odd i; N „żywej wagi: buhaje od 6800 do 
Mr 000 do 1477 9d 9000 do 14.000 Mk, krowy 

e 400 Mk, jałownik od 8000 do 13.000 


ticz elęta od 

NĄ o 7000 do 11.000 Mk, nierogacizn 

"acznę kę do 20.000 dy bitej wagi: Się, 
Spędzo: z. 

konsumen 


ę i Pa 
A obj CH gmin kraju 26 sztuk. Ceny po- 


hani 


Prze 


k gląd społeczny 
CYA ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH 
Datą s ZACHODNIEJ MAŁOPOLSKI 


HO Konpjętnia obradowała w Krakowie okrę- 
Rzągniej f riae a Związków Zawodowych Za- 
tz kiem dzię p Olki, nad niewyczerpanym po- 
“nny dalszej 1 z dnia 27 lutego.) Porządek 

Pt miejse 50 ciągu obrad, były sprawy fun- 
dowej i Kaaa oraz wybory Komisyi Za- 

ea, Wn odnie Yi rewizyjnej i Wnioski, 

c Sekretar a tow, Pankiewicz i tow, Papu- 

telem opra "3! tow, Heuberger. Przed rozpo- 

Mo itero? Przewodniczący udzieli} głosu 

le WEBO Ppa’. który imieniem Komitetu ob- 
$ , życzą. 1 Rady Robotniczej powitał kon- 

Ryc Paszta e Pomyślnych obrad. Następnie 

rzy dmi onre iiini o uchwaiacu pierw- 

w SDieszeni, | MVL podkreślając konieczność 

+ Bikich aa tworzenia Rad Zawodowych we 

tą Wiązk dw jSCowościach, gdzie istnieją gru- 

rg A k n a io celem wzmocnie- 


dowych, Sprawe funduszu 


* v s 
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miejscowego referoval tow, Pankiewicz, uzasa- 
dniając konieczność utworzenia funduszu miej- 
scowego, Po ożywionej dyskusyi, w której za- 
bierało głos wielu towarzyszy, zgłoszony został 
przez towarzyszy Papugę i Dyję następujący 
wmiosek; 1) Wszystkie grupy Związków okręgu 
Zachodniej Małopolski opodatkowują się na 
rzecz okręgowej komisvi Zawodowej w Krako- 
wie w wysokości 50 fenigów miesięcznie od ka- 
żdego członka, 2) Podatek ten zostaje przesyłany 
do głównych Zarządów Związków, których 
skarbnicy przekazują go komisyi okręgowej w 
Krakowie. 

Tow. Pankiewicz zgłosił mastępujący wniosek: 
W okręgu Zachodniej Macopolski zostaje nadal 
pobierany podatek jednorazowy przy wpisach 
członków w wysokości 2 mk., z którego to poda- 
tku jedną markę odsyła się Centralnej Komisyi, 
zaś drugą markę przekazuje się przez Związki 
Komisyi Okręgowej w Krakowie. 

Przystąpiono do wyboru zawodowej 
okręgowej, 

Na wniosek komisyi matki wybrano jedno- 
myślnie następujących towarzyszy: Cezar, prze- 
mwioedniczący, członkowie: Papuga, Jaroszewski, 
Łapiński, Grylowiski, Papier, Drejfus, Wassner, 
Wellner, Pankiewicz, Czekaj ji Zwias. Zastępcy: 
Dyja, Dereń, Hoffman, Kmiecik į Marezyński. 

Komisyaą rewizyjna: Pelc, Heuberger i Mait 
szałek, : 

Po dokonaniu wyborów przystąpiono do wnio- 
sków. Przemawiał tow. Węllner w spramie za- 
machu' kupców na S-godzinny dzień pracy. Na 
wniosek mowicy uchwalono jednomyśluie na- 
stępujący wniosek: Zjazd Związków zawodo- 
wych protestuje przeciw zamachowi burżuazyi 
na 8-godzinny dzień pracy w handlu, jakoteż 
przeciw przesunięciu godzin zamykania skle 
pów i przyrzeka Związkowi zawodowemu pomo- 
cników handlowych gorące poparcie w walce z 
reakcyą przeciw przedłużeniu i przesunięciu 
godzin pracy w handu, 

Następnie tow. Rycker zgłosił szereg wnio- 
sków w sprawach kulturalno-oświatowych i 
związkowych „które to wnioski przekazano Ko- 
misyi zawodowej, 

Po wyczerpaniu porządku dziennego przewo- 
dniczący zamknął obrady konferencyi. 

—933— 

Stosunki w przemyśle naftowym 
= Krosno 6 kwietnia, 

Dnia 29 marca odbyła się konferencya dele- 
gatów kopalń i rafineryi zachodniej Małopol- 
ski. Z powodu niesłychanego stanowiska pra- 
codawców w przemyśle naftowym, gdyż odrzu- 
cili prawie wszystkie sporne sprawy i po dy- 
ktatorsku odmówili dyskusyj nad punktami 
spornymi, uchwalono walkę narzuconą przez 
pracodawców podjąć i piowadzić aż do zwy- 
cięskiego zakończenia, Nastrój między delega- 
tami i robotnikami taki, że trudno jest ludziom 
stojącym na kierujących stamowiskach ludzi 
utrzymać, 

Dotychczas w rafineryi W. Stawiarskiego 
i Sp. warunki były do wytrzymania, lecz od 
kilku dni zaczęto wydawać rozporządzenia, 
które znoszą wszelkie rozporządzenia wydane 
przez przedsiębiorstwa, będące własnością fran 
cuskich kapitalistów, a których każdy, zdrowo 
myślący człowiek nie jest w stamie zrozumieć. 
Między innemij wydano rozporządzenie, że kać- 
dy chory może kartkę do lekarzą otnzymać do- 
piero po godzinie 4-tej, a prędzej chorować mu 
nie wolno. Myśleliśmy, że jest to jakaś pomył- 
ka, gdyż zrozumieć tego nie można, lecz zacho- 
rował robotnik jeden, który pracuje na szychtię, 
rano udał się po kartkę. do lekarza, lecz p. kie- 
rowmik Markl oświadczył mu, że jego to nic nie 
obchodzi, niech sobie przyjdzie po godzinie 4. 
Dopiero na przedstawiemie mężów zaufamia, że 
tenże robotnik traci bezpotrzebnie cały dzień i 
nie mieszka na miejscu, zostałą mu kartka wy- 
dana z zastrzeżeniem, że to się dzieje po raz 
ostatni. Do tego dodać musimy, że o ile który 
z robotników zachoruje, to musi najpierw iść 
do urzędnika, który wypełnia kamtki do leka- 
mza, a czyni to tylko po godz. 4 tej, tj. po skoń- 
czeniu prący dziennej; z kartką idzie do p. kie- 
rownika Markla, by tenże ją podpisał, o ile je- 
szcze jest w biurze, a później musi iść jeszcze 
prosić o przybicie pieczątki do szefa biura te- 
chnicznego, o ile tenże również się jeszcze w 
biurze znajduje, talk, że nieicdem robotnik z po- 
wodu zarządzeń biurokratvcznych, traci dwa 
dni w celu wydostąmia kartki do lekarza, 

W ostatnich czasach zabawia się p. kierow- 
nik Markl w lekarza, gdyż robotnikom; uzma- 
nym przez lekarza zą chorych, zarzuca. symu- 
lacyę i wydala z pwacy. Czyni ło zdaje się dla- 
tego, by robotników już i tak rozgoryczonych 
dvktątorsikkiem npostepowaniem pracodawców 


komisyi 


jeszcze więcej rozgoryczać. Podajemy powyższe 

fakta do wiadomości właścicielom tutejszej ra- 

fineryj, gdyż spodziewamy się, że powyższe za, 

rządzenia zostały wydane bez ich wiadomości. 
—000— 

Baczność rchołnicy piekarscy w Połscel Z por 
wodu rozpoczętej przez orgamizacyę robotników 
piekarskich w Bochni akcyi cennikowej, wzywa 
się wszystkich piekarzy by omijali Bochnię aż 
do odwołania. Za Związek robolników przemy- 
słu spożywczego w Polsce A. L'choń. 

Strajk robotników drzewnych w fabryce „Strug“ 
w Zakopanem. Organizacya robotntków drzew- 
nych w Zakopanem pisze nam: We wtorek 5-go 
bm. robotnicy zatrudnieni w fabryce pod firma: 
Pzemysł drzewny „Strug“ wskutek wzrastającej 
w ostatnich miesiącach drożyzny odnieśli się do 
zarządu fabryki o polepszenie warunków płacy 
i pracy,)żądając między innemi podwyższenia 
płacy o 30%/o, ustanowienia 8 dniowego wypo- 
wiedzenia pracy, uazielania ustawowych urlo- 
pów itp. /Zarząd jednak odmówił wszelkich ro- 
kowań w tym wzgiędzie, oświadczając, że komu 
się nie podoba, może od jutra uważać stan słu- 
żbowy za rozwiązany. Gay wszyscy robotnicy 
dowiedzieli się o rezultacie, gremialnie stanęli 
z pracą, Dnia 7 bm. odnieśli się robotnicy przez 
swych delegatów do zakopiańskiej grupy Zwią- 
zku robotników drzewnych o poparcie i prze- 
prowadzenie akcyi. Zarząd po odbytej konferen- 
cyi, na której wybrano upełnomocnionych dele- 
gatów, przekazał przeprowadzenie rokowań ra- 
dzie zawodowej w Zakopanem, która siormuło- 
wane żąuania przedłożyła spółce „Strug“ tegoż 
dnia o godz. 5 pop. Pertraktacye, dwukrotnie 
nawiązywane, rozbiły się o nieustępliwość spół- 
ki. Jednakże 7 bm. spółka wystosowała na ręce 
delegatów fabrycznych ostateczne swoje warun- 
ki, proponując 10°/0 podwyższenia płacy, usta- 
nowienie ustawowych urlopow, 50%/o zapłatę za 
czas strejku, jeżeli robotnicy powrócą do pracy 
do dnia 8 bm., w przeciwnym bowiem razie 
„Strug* stosunek służbowy będzie uważał za 
rozwiązany z dniem 5 bm. Wobec takiego po- 
stawienia kwestyi robotnicy na odbytem zgro- 
madzeniu postanowili solidarnie wytrwać w strej- 
ku bez względu na konsekwencye, odnosząc się 
jednak pisemnie do spółki z oświadczeniem, że 
czekają na definitywne załatwienie sprawy. — 
Czekhjmy spokojnie rezultatu, ufni w słuszność 
postawionych minimalnych przy dzisiejszej dro- 
żyźnie żądań. Walkę tak lekkomyślnie narzu- 
coną podjęliśmy z całą godnością i spokojem, 
bez jakichkolwiek uprzedzeń osobistych. Tuszy- 
my więc, że również traktowani będziemy jak 
przystoi. Nastrój strejkujących bardzo dobry. 
W pierwszym dniu strejku było 3 łamistrejków, 
lecz widząc pobłażliwą pogardę reszty towarzy. 
szów pracy, ze wstydem stanęli w szeregu wal- 
czących o lepsze juiro. Łamistrójków więc nie- 
ma. Robotników drzewnych prosimy o omijanie 
Zakopanego przez czas strejku, aż do odwołania. 


(Konferencya okręgowa komisyi zawodowej w 
Bielsku odbyła się 3 i 4 bm. w „Eispawilonie* 
przy udziale 69 reprezentantów z 25 grup i ezte- 
rech gościj Tow. Dziki, Lukas i Roman z Dzie- 
dzie powitali konierencyę, Następnie tow. Dziki 
zdał sprawozdanie z działalności sekretaryatu 
kom. zawodowej w Bielsku. W roku 1920, dodar 
jąc, że rok ten będzie pamiętnym dla klasy rob. 
w Bielsku, gdyż pod ciężkimi warunkami komi- 
sya zawodowa została stworzona i wskazuje 'wie- 
dług cyfr odbytych zgnomadzeń konferencyi, 
przeprowadzonych akcyi cennikowych i t. p. za- 
łabwionych spraw, co dawniej ani za 10 lat 
sekr. nie zrobił. Dalej objaśniał działalność mę- 
żów zaufania pod względem socyalizowania 
przemysłu, gdzie się okazuje brak wykształce- 
nia i ludzi do pracy, mimo to musimy się nara- 
dzić i wziąć do wspólnej pracy. Następnie tow. 
Lukas przemawiał w języku niemieckim, po- 
czem tow, Kriszke zdał sprawozdanie kasowe, 
które tow. Papla jako rewizor potwierdził i po- 
stawił winiosek.o udzielenie absolutoryum dla 
kom. zawod., który to wniosek został przyjęty. 
W dyskusyi przemawiali tow, Skuttą ze Żywca 
i tow. Hilke, Tow. Roman wyjaśnił stanowisko 
górników ze „Silesii* do tutejszej kom, zawod. 
i że po załatiwienius*sprawy z Górnym Śląskiem 
będziemy musieli wspólnie pracować. Następnie 
wybrano Zarząd kom. zawod. Do punktu o agi- 
tacyi tow. Dziki wskazał potrzebę skupienia się 
klasy rob, w walce z kapitalistami, którzy robią 
wszystko, aby solidarność rob. rozbić, do czego 
im dopomaga rząd przez represye przeciw klasie 
rob. Uchwajono rezolucyę protestującą przeciw 
zamachom na prawa ludu. Po różnych intarpe- 
lacyach tow, Roman zamanął konferancyę okrzy 
kiem: niech żyje międzynarodowa solidarność! 

-u i O = 


pa 


Ruch kolejarski 


Przemyśl. W odpowiedzi na represye postrej” 
kowe odbyło się 4 kwietnia w wielkiej sali Do- 
mu Robotniczego publiczne zgromadzenie z po- 
rządkiem dziennym: 1) Represys na tle ostas 
tniego strejku, 2) najnowsza regulacya płac a 
położenie kolejarzyj Sala wypełniła się koleja- 
rzami. Zgromadzenie zagaił tow. Jasiński, pre- 
zydyum objęli towarzysze Nowoświat, Brągle- 
wioz i Scholzel. Fo zagajeniu przez tow. Nowo- 
świata wszedł na trybunę oklaskami powitany 
tow. poseł Łańcucki, który w treściwem prze- 
mówieniu wykazał, jak obecny rząd, wyjądkowe 
wprowadza ustawy przeciw kolejarzom, zamiast 
uwzględnić słuszne żądania kolejarzy. Na pod- 
stawie świeżo wydanego dziennika rozporzą- 
dzeń dyrek. P. K. P. we Lwowie, wykazał, jak 
ograbia się kolejarzy z praw zdobytych długo- 
letnią walką organizacyjną. 

W sprawie kar za strejk przemawiał burzą 
oklasków powitany poseł tow. Liberman, który 
jak zawsze jasno i z temperamentem omówił 
fatalne położenie kolejarzy w chwili obecnej, 
wykazując błędy obu stron. Kolejarze, którzy 
wyłamując się z pod dyscypliny Z. Z. K. zgubili 
własną sprawę, zaś rząd zastosowaniem repre- 
syi bezpotrzebnie a fatalnie zaszkodzili Polsce 
wewnątnz jak i zagranicą. Zadając kłam zasa- 
dom demokracyi, rząd zaszkodził sprawie ślą- 
skiej, więcej niż nasi wrogowie. Kolejarze po- 
znawszy własne błędy w chwilowej porażce, 
winni co żywo zło maprawić przez wzmocnienie 
Związku Zawodowego kolejarzy. — W końcu 
mowca przyrzekł energicznie zwalczać przaśla- 
dowania kolejarzy, wzywając zgromadzonych do 
walki o sprawiedliwość społeczną. Następnie je- 

dnogłośnie przyjęto następującą rezolucyę: 
` Zgromadzeni kolejarze protestują przeciw rē- 
presyom stosowanym przez władze kolejowe wo- 
bec pracowników kolejowych za udział w strej- 
ku, w szczególności przeciw wydalaniom i Za- 
wieszeniom pracowników w pracy, pozbawiając 
jednych chleba w zupełności, drugich połbwy 
pohorów. skazuje się prześladowanych na 
śmierć głodową. zupełnie beqpodstawnie, gdyż 
ochrona przed wyzyskiem jest naturalnym pra 
wem człowieka. 

Zgromadzeni kolejarze wszystkich katęgoryt 
protestują pnzeciw obecnej reguwlacyi, która da- 
je pole do popisu i nadużyć władzom kolejowym, 
wznąwiając dawme austryackie „kann“ pod ior- 
mę „na wniosek przełożonego”. 

Nadto zgromadzeni uznają za wysoce niespra- 
wiedliwe postanowienie, że pewna nieliczna 
tylko grupa pracowników otrzymać może posu- 
nięcie o jeden stopień w płacy, natomiast całe 
rzesze pracowników, mających od 15i więcej lat 
pracy, nie zostali przy obacnej regulacvi płac 
utwzględnieni. Żądamy jednolitego traktowaina 
dla wszystkich kategoryi. 

Wzywamy' posłów PPS by wzięli 'w obronę 
wszystkich pokrzywdzonych przez  represye 
dądź to przez obecną regulacyę płac: 

Następnie tow. Jasiński omówił sprawę pracy 
Centralnej Spółdzielni kolejowej, przeciw której 
walczy administracya kolejowa i znowu w poro- 
zumieniu z obecnym rządem celowo dąży do 
pozbawienia C. S. K. prawa rozdziału kontyn- 
zermbu. | 
W sprafvie tej uchwalono następującą rezo- 
'ucyę: 

Zgromadzeni kolejarze, reprezentujący 3000 
ddziałowców C, $. K. w Warszawie, protestują 
przeciw rozbijaniu ruchu spółdzielczego przez 
z zw. Centralę poznańską, nia mającą nie 
wspólnego ze spółdzielczością będącą placówką 
3artyjną narodowej demokracyi, zdążaiacą do 
zdobycia wyłącznego wpływu na kolejarzy w 
zelach pólityoznych i partyjnych. Domagamy 
się od rządu w myśl złożonych wobec C. 8. K. 
zobowiązań j interesów państwa unicestwienia 
iej destrukcyjnej roboty, by usunąć demorali- 
zacyę Z pośród kolejarzy. Szerzoną obdarzeniem 
jednych kosztem drugich, jak to azy Centrala 
poznańska, wprowadzająca podwójne aprowi- 
zowanie pewnej części pracowmików w czasie, 


gdy rząd nie może zaspokoić potrzeb wszystkich . 


konsumentów w państwie. , Żądamy cofnięcia 
zarządzenia ministerstwa aprowizacyi rervzna- 
jącego Związkowi poznańskiemu przydziałów 
kontyngentowych. Przydziały te mają bvć tyl- 
ko przez jedną organizacyę rozdzielone, a to 
przez Związek Centralny kooperatyw kolejo- 
wych w Warszawie, z którym to mad zawarł 
umowę. Zebrani oświadczają, Że na polu spół- 
dziełazym nie może być uprawiana mol'tvką, 
lecz złączenie wszystkih spożywców w jedną 
orgarizacyę spółdzielczą, całej Polski. 


000" 


NAPRZOD* 


Listy z kraju 


Sauckh, 8 kwietnia. 
Skutki walki biskupa Pelczara z paraflanam) 
Jaćmierza o ks. Grzysia 

Dwukrotnie opisywaliśmy sptawę walki para- 
fii Jaćmierskiej z żandarmami o ks. Grzysia, 
teraz donosimy o jej skutkach. Oto z 30 potłu- 
czcnych przez policyaatów kolbami kobiet, dwie 
kobiety natychmiast poroniły, jadna z nich Šta- 
nisława Stugkzek dogorywa, zaś druga Czesta- 
wa Smolik z Posady Jaćmierskiej ciężko chora. 
Drugi skutek jest ten, że nasze władze. które 
w tej całej sprawie najbardziej zamykają do ko- 
zy, zawinily. Dnia 1 kwietnia sąd sanocki zam- 
knal 3 gospodarzy, a to: Jędnzeja Żyłke, wójta 
z Bażanówki, Macieja Burego i Walentego Gu- 
zek z Posady Jaćmierskiej za tó, że przypad- 
kowo wprost zmaleźli się w tłumie podczas bi- 
cia kobiet pzez żandarmów. I dziś ciągnie się 
łudzi po sądach dlatego» że nieudolny komen- 
dant, a jeszcze nieudolniejszy komisarz Gawili- 
kowski kierowali biciem kobiet. 

Najgorszem jednak dła tych wszystkich, któ- 
rzy z ludem wiejskim chcą toczyć walkę o 
księdza, to jest fakt, że 18 wiosek okolicznych 
złożyło pisemne oświadczenie Naczelnikówi 
państwa Józefowi Piłsudskiemu, oraz de'-—at6- 
Wi Gałeckiemu j numóyuszowąi papieskiemu w 
Warszawie, że z parafią Jaćmierską 6olidary- 
zują się w walce į każdej chwili w obręńie ks. 
Grzysia gotowe są. stanąć. 

Jakie ta jeszcze skutki sprawa mociągnąć mo- 
że za sobą, to sobie moża p. Gałecki wyobrazić, 
gdyż cała sprawa jest mu oddana. 

W piątek 1 kwietnia udała się delemacya do 
prezydenta ministrów p. Witosa, który odwie- 
dzał Brzozów w asystencyi delegata p. Gałe- 
ckiego. P. Witos przyrzekł popierać sprawę pa- 
rafian jaćmierskich, zaś p. Gałecki wszystko 
zbijał. że to mie prawda, widocznie mależy mu 
na tem, by prawdę zatuszować. 

Nadmienić musimy, że ci którzy mordowali 
kobiety bezbronne i z których to przyczyny dziś 
kobiety komają, chodzą: wolno po mieście, jak 
Bartys z Rymanowa, Rzepka z Długiego i Mro- 
zek z Zarszyna, a Szczególnie Bartys, od którego 
razów dziś kobieta dogorywa. 

Ks. Grzyś otrzymuje wiele pism od kolegów 
księży z życzeniami wwycięstwa. 


Z sali koncertowej 


Koncert p. Abłamowicz-Meyerowej, pianistki 
i p- Witolda Barucha, skrzypka, odbył się w 
sali kasyna wojskowego w piątek dn. 8 kwie- 
tnia. P. Meyerowa znana pianistka, a zwłaszcza 
jako ensemblistka į nauczycielka ceniona wyso- 
ko wśród sier muzycznych naszego miasta, wy- 
kazała raz jeszcze, że zalety jej gry zostały już 
należycie ocenione, Dodać chyba należy niega- 
snący entuzyazm w krzewieniu kultury muzy- 
aznej, co raz jeszcze na koncercie piąlkowym. 
stwierdzone zostało. 

Pan Baruch najlepszy dziś w naszem mieście 
solista-Skrzypek, miał swój dobry wiaczńr. Zaró- 
wno w stylu jak i technicznie (w co wliczam pię- 
kny ton) wywiązał się z zadania bez zarzutu. — 
Zwłaszoza utwory kameralne (sonata Cezara 
Francka) znalazły się na wysokim poziomie od- 
twórczym. B. R. 
po 


Starzniem Komisyi Oświatowej Rady Robotni- 

czej PPS w Krakowie, odbędzie się w sali 

Związku stowarzyszeń robotniczych (Dunaje- 
wskiego 5, Ill p.) 


w niedzielę dn. 10 kwietnia br. 
© godzinie 10:30 przedpoł. 


UROCZYSTY PORANEK 


ku uczczeniu 
50 rocznicy komuny paryskiej 


PROGRAM: 
1) HEROLD: Uwertura do opery: „Zamna“ 
2) Odczyt tow. Haeckera o komunie 
3) JESSEL: Wiosna w Japonii 
4) BEE1HOVEN: Largo 
5) LORTZING: Uwertura do. 
i cieśla* 

6) BIZE[: Intermezzo 
7) GRIEG: Marsz tryumfalny. 
Wydział Rady robotniczej wzywa towarzyszów 
partyjnych do tłumnego udziału w tej uro- 

czysteści proletariackiej. 


opery : „Car 


MAŁY FELIETON 


Jak się w Warszaw? 
polonizują +28 


| 
Dużo hałasu narobił świeżo W jedi? 
atak kilku krytyków tamtejszych Boy sią 4 
poetów, t. zw. futurystów, {upu Gry tei 
koło miesięcznika „„Skamandet , które ś 
zostali dłużni odpowiedzi, Walka 14 
charakter zgoła nieliteracki, Oto np: 
sław Rabski (podpisujący się W „É 
szawskim" literami W, R.) zamiaś 
wać futurystów nawymyślał Im 
poecje Julianowi Tuwimowi WIĘ że P 
żydostwo, co jest tem osobliwsze., pa 
ski sam pochodzi z żydów i żona” . 
dówką, znaną poetką j córką Za% 
storykg polskiqgo Aleksandra n Wadą 
pisuje w „Kuryerze Warszawski rodziny w 
cym własność także nie aryjskiej | 
wentalów. Toteż p. Tuwim odpowi 
Rabskiemu następującym wjerszyki®®, 
szczonym w „Narodzie“; ` 


DO P. WŁADYSŁAWA RABSKIEG0 
Kilka słów odpowiedzi 


Poco się ciskarz, mój Wuerze, 
Poco wymyślasz mi od żydka? 
Żydem aż śmierdzi w twym „Š 
Żona waćpana — ież semitka, 
Karmiona z żydowskiego dydk% 
Ciocia, Horiensya, mój Wuerze, 
(Dama a Paulo czy Wizytka) 
Od Chai swój początek bierzą, | 
` Wuj zaś Salezy (mówmy SZCZATEÓ 4 
Syn Mośka, Szmulka czy Dawidka 
Kiwał się, mrucząc przy sajderze, 
I jako Saluś był w chederze. 
Studyując (o, przeszłości brzydka!) 
Alef bejs gimel na syderze, 
Kędy tej szlachty jest początek, , | 
Skąd ród twój wiedzje Wuerzyne8* 
I gdzie twych własnych Wuerząte 
Ród (po kądzieli) się zaczyna? 
Jakież to herby i sztandary | 


ayot" 


Miały twej żony antenaty; 

Owe Landau'y j Kraushary 

Z miszpuchy cycełesowatej ? 

Ku wiadomości potomności 

Niechaj czytają ludzie prości. 

Jaki rodowód jest rodziny 

żony Wuera, Wuerzyny, 

Rodzinnych kronik idąc śladem, 
Opowiadają ludzie starzy, 

Że Berson Rabskiej był pradziadem 
Zasję wywodził się z karczmarzy: 
„Miał karczmarz Berson wuja Szwóló: 
A Szmul Pinkusa miał i Srula, 
Którego żona Cypa Łają 

Na mendle sprzedawała faja. 
Mendel był nawet synem Łai, 
Złośliwi mówią, że od Szaj, aitt 
Ten Szaja zaś z swym szwagrem J , 
Handlował rybą, tudzież czosnkiem: , 
Kuzynka Joska byłą Jenta, 
Żona Chaima, konkurenta, 
Chaima siostra zasię Pesa, 
'Tańczyła w purym majufesa, 
Tańczył z nią Mordka, tańczył 
Chill, Hemoch, Lejba j Efrajm; 
Mujufes Pesy z Efraimem 
Zakończył się pod bąldachimem. 

Z tej pary była dzieci fura: E 
Abrahamek, Boruch, Rojza, Sura, 
Cywja i Brajndla i Gedali, 

Ryfka i Chaskiel i tak dalej, op 
Wziął potem Brajndlę Ber z prz 

A za Szulimą wyszła Ryfka; P 

Syn Fajwla, Aron, wnuk Chaskiela, 
Wziął Taubę z Perli i Jankiela, 

Majer wziął Surę, Symche Cywi* 

A rudą Rojzę dali Kiwle. 

Ta Rojza właśnie miała stryja, 

Co zwał się Symcha-Ajzyk-Szyj% 
Któwego babka, Fajga-Bina, 
Potrzebowała mieć kuzyna, 

Ten kuzyn Nuta z żoną Chawą, 

Miał sklep z Śledziami pod Warsza” 
A Fiszel, brat owego Nuty, J 
Tuwimom w Łodzi oczyścił buty“. 


chaim. 


Taki rodowôd jest rodziny 
Żomy Wuera, Wuerzvn“ 


Ruzyownzecniajio „pn 


Talar rar! 


[z 
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Sprawy partyjne 


sZednocy. Organizacyjnego inteligencyi, Wydział 
«a Ogolno-zawodowego inteligencyi 

PJ, wybr w Krakowie (ul. Dunajewskiego 5, 
ków w dańu Ę na walnem zgromadzeniu człon- 
W Sposób nyc, marca b. r, ukonstytuował się 
; nastepujacy: dr W. Kużniar (przew.), 
(Sekr, Wa ejko (zast. przew.), dr Eug. Krall 
BRESLero Ganewolówna (skarbn.), Zuzanna 

n otn (gosp.), Mirosława Passerdor- 
kontrolni Łasop.), Kaz. Śoitysik (bibl.). Komisyę 
J. Malisz, pe worzą: adw. dr J. Drobner (przew.), 
Podejmuje « Statter. Wydział „Zjednoczenia“, 
obowi ac Czynności, uważa za pierwszy swój 
$ zwrócić się do wszystkich-inteligen- 
zyszów i sympatyków partyjnych, a 
© D, członków „Związku naukowego“ 
zenia młodzieży postępowej*, z gorą- 
em o bezzwłoczne wstąpienie w sze- 
Mizącyj, której zadaniem, według treści 
a oho, Z Zrzeszenie inteligencyi pracującej 
inteljęgty „19! interesów materyalnych, tudzież 
Z nowoż tna-moralnych w ścisłej kooperacyi 
Członkow ja! m klasowym ruchem robotniczym. 
telni his ie „Zjednoczenia“ korzystają z Czy- 
Wieczorem” „otwartej codziennie od godz. 7—9 
dzieła 4 1 z biblioteki bogato zaopatrzonej 
cznej, jal reści socyalno-politycznej i ekonomi- 
TObotnie, O WIEŻ mogą stać się uczestnikami 
stając z ych organizacyj spółdzielczych, korzy- 
Każaego  naitych ułatwień aprowizacyjnych. 
SIĘ odcz : ai © godz. 7 wieczorem odbywają 
Przed m y naukowe, połączone z dyskusyą. 
I zgłosze 19M przyjmuje skarbniczka wkładki 
ka mię; 14 nowych członków. Wpisowe i wkład- 
Warzysge cza wynosi po 20:Mk. W łonie sto- 
kowe. ~Ma zorganizowały się dotąd kółka nau- 
y „Onomiczne, filozoficzne i „kultury ro- 

+ to ostatnie podzielone na 3 sekcye: 
4, krajoznawczo-sportową i publicysty- 


ów, tow 
ar 
; zwłaszezą d 
c »Ziednoc 
i ą apal 
regi orga 
gjdtutu, 


bron 


e wtor k NETA s . 
ię odan 1 najbliższy, t.j. 12 b. m. odbędzie 
iz psk red, E, Haeckera p.t. „Syn Farysa* 

zewuski) cz, IL. Początek o godz. 7 wie- 
BOŚCI ia cztonków i wprowadzonych przez 


Z stęp wolny. 


A. 
Kraków, 10 kwietnia. 


Q węgiel dla gazowni miejskiej 


3A oba 9 Węgla dla gazowni miejskiej, które 
bozosta le regularne i co do ilości dostateczne, 
do wała jednak pod względem jakości wiele 
lism ana Wedlug układu z Czechami mie- 
Procent zymywać 50°% t. zw. póspółki i takiż 
Chodzą, o $5!4 Sortymentowego. Tymczasem nad- 
loge wę transporty zawierają znacznie większą 
sadu niż węgla grubego. Ponieważ i tak 
ilość węgla sortymentowego zostaje 
mej części zużytkowaną dia celów prze- 
miat, tl dostaje się gazowni prawie sam 
do Wyt © nadający się w odpowiednim stopniu 
miąrcj,  ATzania gazu. Wobec tego obowiązkiem 
Czesi onych czynników jest dopilnowanie, aby 
w Kraj z trzegali wykonania układu, który 
Owie poupisali. 


mae 


Śr 
kowo kI zaradcze przeciw brakowi wody w Kra- 
ZYdenta gd 8 bm. pod przewodnictwem wicepre- 
Wodoci Sarego odbyło się posiedzenie komisyi 
Wozqę, POWei, na którem komisya pizyjęła spra- 
tele ; 0 Zarządu wodociągowego z robót, których 
topory ct Zwiększenie ilości wody. Jakkotwiek 
kszy ne są jeszcze ukonczone, mimo to zwię- 
Łogtął, 9 Produkcya wody, tak, że rozszerzone 
Rodz, z S9dziny otwarcia wodociągu na czas od 
stępu y rano do 12 w południe, a w miarę po: 
Oste OPOL także w godzinach popołudniowych. 
bęqzie „ 1 godz. 6 i pół pop. do 10 wieczorem 
bee te pobór wody sukcesywnie przediużany. Wo* 

80 gromadzenie wody na zapas, na porę 
tig pa gospodarstwach domowych jest nietylko 
gt, 8bne, ale także bezcelowe. Nieszczeiności 
lita Ime winny być usunięte. Następnie uchwa- 
Nująę '8ya budżet wodociągu na rok 1921, przyj- 
tayna tek dotychczasowy w wysokosci 20"/, 

NE je, Za wodę na cele przemysłowe propono= 
Pa podwyższenie podatku na 5 mk za 1 m*, 
tw GE Wody na użytek domowy na 6, 
łą 1 < Roa nie opłacających podatku 12 mk 


izon stracya nieślubnych dzieci. Wobec stwier- 
Wizyst, Adużyć zarządzii magistrat, aby 
kie osoby trudniące się utrzymywaniem 


i wychowywaniem nieślubnych dzieci, zgłósiły 
się do wydziału opieki społecznej (ul. Poselska 
8) w czasie od 10 do 30 bm. o formalne pi- 
semne pozwolenie. Tylko posiadanie takiego 
pozwolenia uprawnia do przyimowania dzieci 
na utrzymanie. Matki utrzymujące same swe 
nieślubne dzieci, winny również zgłosić się 
w powyższym terminie. Przekroczenie zakazu 
zgłoszenia się, wzgiędnie trzywanie dzieci bez 
pozwolenia karane będzie aresztem. 

Obrazy z gaieryi wiedeńskie, w Wuzsum Narc- 
dowem, W drodze układu między rządem poi- 
skim a austryackim przeszły na rzecz państwa 
polskiego obraz Matejki „Rejtan* z byłej gale- 
ryi cesarskiej, jakoteż pięć obrazów z wiedeń- 
skiej galeryi sztuk pięknych, a mianowicie: 
Łófflera: 1) Powrót z niewoli, 2; Książę Alba, 
3) Kieliszek wina, J. Braadta: Czarniecki pod 
Koldyngą, Penthera: Autoportret. Przy tej spo- 
sobności przysłane zostały dwa portrety pędzia 
Rothariego: portret króla Augusta IH i jego 
żony. Dzieła te ze względów transportowych 
zostaly przesłane do Krakowa, gdzie z upowa- 
żnienia m nisterstwa sztuki i kultury wysta- 
wiono je czasowo do 26 kwietnia w salach Mu- 
zeum ną widok publiczny, 

Podwyższenie opłat gminnych za składy małe- 
ryałów. Dnia 7 b. m. odbyło się posiedzenie se- 
keyi I, II i III, na którem uchwalono przedłożyć 
Radzie miejskiej wnioski w sprawie podwyższe- 
nia opłat gminnych za- składanie materyałów 
pod budowę realności oraz uchwalono opłaty 
komisyjne przy parcelacyi gruntów. 

Z sali odczytowej, W Towarzystwie techni- 
ceznem, w sali przepełnionej puolicznością zło- 
żoną przeważnie z techników i przyrodników, 
wygłosił w piątek wieczorem inż. Adolf Wło- 
dzimierz Schleyen niezwykle ciekawy odczyt 
o teoryi Einsteina. Prelegent mówił ściśle nau- 
kowo, czyniąc na tablicy obliczenia matematy- 
czne i posługując się umyślnie sporządzowymi 
wykresami. Wyswład był tak jasny, że udostę- 
pnił obecnym zrozumienie teoryi względności 
czasu i przestrzeni. Publiczność, która słuchała 
wywodów prelegenta z nadzwyczajnem zainte- 
resowanieni, nagrodziła go rzęsistymi oklaskami. 
Drugi wykład, w którym inż. Schleyen dokoń- 
czy rzecz, odbędzie się w tejże sali we wtorek 
12 b, m. o goaz. 7 wieczorein. 

Z Uniweisytetu Jeg. Minister oświaty za- 
twierdził uchwaąię wydziału lekarskiego, mocą 
której dr Jam Olbrycht olrzymaż „venjam le 
gendj* z zakresu medycyny sadowej. — Komi- 
sarzem rządowym przy komisyi dla rygorozów 
medycznych ruianowany został dr Momidłow"- 
ski, zastępcą komisarza prof, Maziarski, 

Z teatru J. Słowadkiego. Dziś po południu ko- 
medya Flers'a i Croisset'a „Powrót“, wieczorem 
„Orlątko* po raz 47, w którem p. Jednowski 
po raz l-szy gra rolę cesarza Franciszka. Wy- 
stępy K. Adwentowicza dobiegają końca. W przy- 
sztym tygodniu odbędą się dwą ostatnie przed- 
stawienia „Dun Juana“, trzy wieczory Zaś Zaj- 
mie „Hamłet*. Po wzech krieacyacn aramatycz- 
nych ukaze się K, Adwentowicz także w kome- 
dyi, mianowicie w roli „brzydkiego Ferante*. 

Z teatru Bagatela, Arcywesoła „Dwójka hul- 
tajska“ powtórzona będzie dzisiaj popołudmiu, 
a „Karnawal“ Molnara z p. Kotowska w głó- 
wnej roli dzisiaj wieczorem. „Lzy Gianetty'* Pa- 
stonchi'ego z p. Heleną Łącką wypełnią wieczór 
poniedziałkowy, wtorkowy, poczem ustąpią miej- 
Sca przewybornej krotochwili Bissona, a miaro” 
wicie „Niespodzankom rozwodowym, których 
premierę zapowiada reperioar Bagateli na śró” 
dę 13 bm. Premiera „Niespodzianek  rozwodó- 
wych“ związana będzie z jubileuszem sceniczmej 
pracy p. Maryi Dąbrowskiej, która kreować w 
niej będzie rolę główną. _ 

Operetka w Nowosciach, Dziś, w niedzielę, 
popołudniu „Miszka magnat“, wieczór „Rewia 
operetkowa'. W poniedziałek wraca na reper- 
tuar „Gwiazdą Kaukazu“, która chwilowo z po- 
wodu niedyspozycyj St. Maryańskiego zeszła z 
afisza. „Tajemnicza dama", senzacyjna operet- 
ka Dostala, ukaże się po raz pierwszy we wto- 
rek, 12 kwietnia, Bilety ną premierę j dalsze 
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Tylko klika dni! 
©ibrzymie arcydzieło filmowe I 


BIAŁY PAW 


Ponadto: Polidor Woźnica 


Od piątku dnia 8-go b. m. 


przedstawienia tej operetki sprzedaje kasa za” 
mawiań u J. Rudnickiego, Linia A-B 44, 

Adam Grzyinals medlscui, zaproszony przez 
krakowski Związek literatów, wygłosi jutro 
(ponicszjałek w Domu artystów (plas św, Du- 
cha) wvrelekcze na temat: „Oicise pelskiej ko- 
medyj* (w siulecje Fredry. -Poczatek o godz. 
8 wieczór. 

Quczyt. W poniedziałek 11 bm. o godzinie 7 ej 
wieczor wygłosi inż. Michał Aifasanowicz w sali 
wykładowe; miejskiego Muzeum przemysłowego 
im. dra A. Baranieckiego odczyt na temat: „Porty 
i ich urządzenia". 

Zoiórka na plebiscyt, Oddziały i zakłady tut. 
DOGen. złożyły na plebiseyt 1,525.177 mk 88 f, 
6.441 rbl, 2.336 kor. austr., 418 kor. czesk., 130 
fr. franc., 45 mk niem., 23 lei, 50 bani rum., 6 
lirów, 1 dol. amer., 2 rbi i 40 kop. w srebrze, 
1 medal srebrny i 20 mk w 4-ch kuponach po 
5 mk. 

Stanisław Gruszczyński, pierwszy tenor opery 
wielkiej w Lizbonie, który na krótki czas przy- 
jeżdża do Polski, wystąpi u nas tylko raz je- 
den w niedziełę 17 b. m. Jak donoszą dzien- 
niki włoskie, pozyskany został nasz śpiewak na 
letnia stagione operowe w Londynie, poczem 
wyjeżdża na dłuższy czas do Ameryki (Buenos 
Aires). 

Josztówna, Kowalska | Frankowska, cenione 
artystki lwowskie, wystąpią dziś w niedzielę 10 
b. m. w sali „Sokola“. 

Koncert. Staraniem PZMP odbędbie się we 
środę 13 kwietnia 1921 r. w sali Pałacu Spiskie- 
go II p. o godz 7 i pół wieczór koncert p. W. 
Kozłowskiego, ariysty skrzypka, b. ucznia peters- 
burskiego konserwatoryum. Bilety w kasie za- 
mawiań Braci Lipskich, w dzień koncertu przy 
wstępie. | 

X zebranie muzyczne la młodzieży urządza 
PZMP w niedzieię 10 kwietnia 1921 r. w sali 
Pałacu Spiskiego, II p. o godz. 4 pop. 

Z kroniki policyjnej. Policya aresztowała 18 le- 
tnią Maryę Kozioł służącą, która na szkodę swej 
praeodawczyni Wadlerowej, przy uł. Kościuszki 
skradła 2500 mk oraz garderobę wartości kilku 
tysięcy marek. Przytrzymano Teofila Koprynę, 
który Józefie Papaj skradł torebkę z pieniędzmi, 

Bialy paw, sześć aktów przygód pięknej i siyn- 
nej tancerki, na większe acydziefo (iinnowe sezonu, 
wyświetla obecnie kinoteair „Sziusa”, Kraków, ul. 
św, Jana 6. | 
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Z POLSKI 


Giągnienie „milionówki*, Przy wczorajszem cig- 
śnieniu „milłonówki* wygrana padła na numer 
1,39v.389, zakupione przez oddział PKKP w Tar- 
nowie. 

Ministerstwo spraw zagran. o działalnnści p. Som- 
połowskiej. Wydział prasowy Ministerstwa spraw 
zagranicznych komunikuje: Z powodu notatki, 
która ukazała się w prasie, a która mogłaby 
wśród sfer niedostatecznie uświadom onych rzucić 
cień na działalność paai Stefanii tęnpałowskiej, 
dotyczącą jej opieki nad więźniami 1 jeńcami ro- 
syjskim, ministerstwo spraw zagranicznych s'wier* 
dza, że działalność p: Sempołowskiej jest oparta 
na zasadach juwności oraz kontro ze stiony 
władz polskich, oraz na zasadach międzynarodo- 
wej wzajemności. P. Sempołowska otrzymuje Śro- 
dki na niesienia pomocy uwięzionym i internowa- 
nym obywatelom rosyjskim oficyałnie za pośre- 
dnictwem władz polskich i uskutecznia tę pomoce 
pod kontrolą tych władz, które z urzędu nad 
uwięzionymi i internowanymi czuwają. Na pod- 
stawie zasady międzynarodowej w zamian za opie- 
kę okazywaną więźniom i jeńcom, korzystają z ta- 
kiejsamej opieki dziesiątki tysięcy Polaków uwię- 
zionych i internowanych w Rosyi. W ten sposób 
bezinteresowna działalność pani Sempołowskiej jest 
łojainą, obywatelską i pożyteczną. 

Młodzieź zagraniczna w Warszawie, Wczoraj 
rano przybyła do Warszawy delegacya młodzie- 
ży francuskiej, bełgijskiej, angielskiej, luksem- 
burskiej i rumuńskiej w składzie 12 osób. Na 
dworcu powitali dełegacyę przedstawiciel Na- 
czelnika państwa kapitan Łepkowski oraz przed. 


Tylko kiika dni! 
Oibrzymie arcydzieło filmowe! 

Pięć aktów przygód pięknej i stynnaj tancerki. 

Pierwszorzędne kabarety światowe — ekscentry= 

czne, bajecznie luksusowe życie diwy kabaretowej, 

przepiękne balety, pożar teatru i wiele in. senzacyj, 


arcywesoła komedya 
w 1 akcie. 


w KINOTEATRZE „SZTUKA“, ulica św. Sana L. G. 
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stawiciele polskiej młodzieży akademickiej i ko= 
lonii francuskiej. 

Zjazd wojskowych byłych fOrmacyi polskich 
ma Wschodzie, zapowiedziany na 10 kwietnia, 
z powodu projes.owanej podróży Naczelnika 
państwa, który w dniu tym rie mógłby być o- 
becnhym na zjeźdeje, przenosi się na dzień 24 
kwietnia, Bliższe szczegóły będą podane do- 
datkowo, W zjeździe przyjmą udział również 
i wojskowi b. III korpusu. 

Stosunki poczłówe w Nowym Sączu. Od p 
Stanisława Biedronia, kierownika oddziału tele- 
graficznego i telvionicznego w urzędzie poczto- 
wym w Nowym Sączu otrzymaliśmy w imieniu 
pracowników poczty skreślone obszerne wyja- 
śnienie, zbijające zarzuty podniesione przeciw 
dyrektorowi poczty p. Haluchowi w korespon- 
dencyi z Nowego Sącza umieszczonej w nume- 
rze 73 „Naprzodu“ z dnia 2 kwietnia, Z pisma 
tego wynika, że mylnem jest twierdzenie, jakoby. 
p. Haluch rozbijał komsumy pocztowe, albo 
wiem gdy na; walnem zgromadzeniu konsumu 
pocztowego pojawił się wniosek domagająacy się 
mdikwidowania konsumu, jeden p. Haluch rze- 
wowem przemówieniem urasował jego istnie- 
nie. Taksamo traktowamie urzędników przez p. 
Halucha jest taktawne i życzłiwe. Co do zarzu- 
tu późnego doręczania depesz ij niezbyt poscie- 
SBznego uskuieczniania połączeń telefonicznych 
pismo wyjaśnia, że przyczyną tych niedomagań 
to brak dostatecznej ilości przewodów j odpo- 
wiedniego materyału, wreszcie przyczyną opó” 
źnień to dotychczasowa cenzura wojskowa. — 
Nigdy też wedle twierdzenia p. Biodronia nie 
trafiają się wypadki po zniesieniu cenzury woj- 
skowej czy politycznej, by listy były rozcięte, 
Natomiast zdanzają się wypadki, że listy są nie 
zaklejone, lub noszą ślady usiłowanego zakie- 
jania, co tłomaczy się „ersatzklejem”, który 
przy zwilżamiu na kopertach łatwo się ściera; 
przyczem nadawca użyć może innego kleju, co 
wzbudza u adresata podejrzenie, że ktoś nie 
powołany do listu zaglądał. Bywają też wynad- 
ki, że listy mają prze'erte brzegi, co powstaje 
wskutek dalekiej imstradacyi i przerzucania we 
wozach. Rozdziału darów amerykańskich doko- 
nała sprawiedliwie komisya, zaś p. Haluch zu- 
pelnie w tej sprawie głosu nie zabierał, Tyle 
p. Biedroń. 

Od siebie dodamy, że domysły p. Biedronia © 
autorstwie podniesionych przeciw p. Haluchowi 
zarzutów są zupełnie mylne, 


Ex-cesarz w Szwajcaryi 


Korespondent „Matina* donosi z Lucerny pod 
datą 7 kwietnia: Ex-cesarz Karol przybył tu 
z bardzo małą świtą w towarzystwie cesarzo- 
wej Zyty i zamieszkał w hoielu, w którym 
przedtem mieszkał król grecki Konstantyn. Tam 
będzie miał sposobność do rozmyślania nad 
lepszem położeniem swego kolegi. Karol pozo- 
stanie kilka dni w Lucernie, aby czekać na roz- 
strzygnięcie szwajcarskiej rady zwiazkowej co 
do dalszego swego losu. Na rozstrzygnięcie to 
wpłynie wynik śledztwa, które ma ustalić, 
wśród jakich okoliczności przeds'ęwziął swą 
wycieczkę. Zapewnia on, że pojechał z własnej 
inicyatywy, że nie by:o żadnego spisku. Mo- 
jem zdaniem — pisze korespondent — opuścił 
on Szwajcaryę przez Bazyleę, a w A:zacyi praw- 
dopodobnie spotkał się z przyjaciółmi z Paryża. 

Jechałem — pisze korespondent — razem 
z ex-cesarzem w jego specyainym wagonie 
z Buchs do Lucerny, Wóz salonowy przycze- 
piony został do czterech rozmaitych poc ągów, 
które z zasionięteimi oknami jechały bocznymi 
torami. Pociąg przyszedł o 450 popołudniu za- 
miast o 11 przedpołudniem na terytoryum szwaj- 
carskie. Ledwo pociąg sianął, wysiedli z niego 
towar. /szący ex-cesarzowi oficerowie koalicy ni, 
z którymi rozmawiałom o szczegółach podroży. 

Pu'kownik francuski powiedziai mi, że podróż 
odby1a się gładko z wyjątkiem znanego zajścia 
w Brucku. W czasie rozmowy pizyszły ria pe- 
ron dwie panie: ex cesarzowa Zyta z damą 
dworu. Wyjechała ona nad ranem z Prangins, 
przejechała całą Szwa,caryę w automobilu i miała 
zaledwie tyle czasu, aby wsiąść do pociągu. 
W wagonie salonowym odbyio się wzruszające 
spotkanie małżonków. Wszyscy Są pewni, że 
Zyta była sprawczynią tej wycieczki. 


Przy oajeździe z Buchs wszedł do wagonu 


Elegancki 
Sys ` a zaopsotruja 
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„NAPRZÓD* 


delegat szwajcarskiej rady związkowej Kissling 
i oświadczył: 

— Stosownie do zarządzenia władz kantonu 
Waadt i rady związkowej nie może wasza ce- 
sarska mość przebywać ani w Prangins, ani 
w kilku kantonach granicznych. Pociąg pojedzie 
do Luceruy, gdzie będzie pan oczekiwał rezule 
tatu średztwa. 

Karol przyjął to oświadczenie obojętnie, po- 
czem powieaział do swej żony: 

— Szkoda ze względu na dzieci, które w Pran- 
gins były tak szczęśliwe. 

Korespondent opowiada dalej: Wiadomo mi, 
że wycieczka wpłynęła niekorzystnie na stan 
zdrowia ex-cesarza. Znajduje się on w stanie 


fizycznej i moralnej depresyi. Będzie a! 
bardzo bolesnem opuścić Szwajcaryę, jeż 
zwiazkowa tak postanowi, a przeniesie 
do Hiszpanii bardzo go niepokoi. 

© 
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Berno. (PAT). Były król Karol wyraził gdy 
nie, aby mu zezwolono ponownie na Pak 
w Szwajcaryi. Dotychczasowe pozwolenie 
tylko prowizoryczne. 

Berno. (PAT). Rada związkowa zakomum 
wała Karołowi, iż pożądanem jest, aby W ade- 
sobie miejsce pobytu poza Szwajcaryą. Zaw! 
mienie to podkreśla, że pobyt byłego 


iic0* 
prał 


w Szwajcaryi jest tylko prowizoryczny: “ 
zzz 


Przed rozstrzygnięciem sprawy 
i Górnego Sląska 


Agitacya niemiecka za niepodzielnością 


Praga. (PAT). Czeskie biuro prasowe donosi 
z Paryża: „Temps* zamieszcza tekst listu, przy- 
słanego przez niemieckie oddzialy propagandy 
prasowej na Górnym Sląsku do pewnej znanej 
osobistości w Diisseldort'e. List ten powiada 
między innemi, że ze wzysędu na rezultat pie- 
biscytu “na Górnym Siąsku jest rzeczą niesły- 
chanej wagi, aby w pismach zagranicznych po- 
jawiaiy się artykuły kierujących osobistości 
niemieckich, wskazu ące na niepodzielność Gór- 
nego Siąska. Z uwagi na to niemieckie biuro 
prasowe prosi wymienioną osobisiość, aby na- 
pisała biuru prasowemu artykuł, obejmujący 
mniej więcej 120 do 150 wierszy o tej sprawie. 

Parlament niemiecki zajmuje się G. Śląskiem 

Bytom. (PAT). Pisma niemieckie donoszą 
z Berlina, że komisya spraw zagranicznych par- 
lamentu niemieckiego, jakoteż i pienum izby 
zajmować się będą w przysziym tygodniu notą 
rządu niemieckiego do koalicyi w sprawie Gór- 
nego Sląska. Poseł niemiecki w Paryżu powo- 
łany został do Berlina dla naradzenia się ze 
swoim rządem w sprawie Górnego Sląska 1 od- 
szkodowań. 

Rząd niemiecki zwraca się do Anglii i Francyi 

Londyn. (PAT). Rząd angielski otrzymał notę 
niemiecką, domagającą się przydzielenia Gór- 
nego Siąska Niemcom, 

Paryż. (PAT). Poseł niemiecki złożył w mini- 
sterstwie spraw zagranicznych notę rządu nie- 
mieckiego, usiłującą wykazać konieczność nie- 
podzielności Górnego Sląska i przydzielenia go 


Absurdy z powodu głosowania emigrantów 
Bytom. (PAT) Do jakich absurdów doprowe wię 
interpretacya traktatu wersaiskiego W Sy 
uprawnien:a glosowania plebisc: towego na Go pt 
Śląsku, świadczą następujące fakty, o których Pa 
sze „Berliner Morgenpost“: Naidziwniejsze s ge 
rzenie spotkało pewnego kupca włoskiego > it 
leimo, który przybył na głosowanie do on 
ponieważ wedle traktatu pokojowego przy? jem 
walo mu prawo głosowania. Przed 60 bow 
laty podczas podróży jego rodziców do K 
urodził się w pobliżu Katowie, gdzie by 
pisany do księgi stanu cywilnego. Niemiec 
pagznda plebiscytowa, która przeszukała W82 ino 
księgi stanu cywilnego z przed 100 lat op 
waia, aby żyjący emigranci dopełnili oboWw 
plebiscytowego, postarała się także o to, A j 
kupiec włoski przybył do Katowic i odda! tnie” 
głos za Niemcami, a to z sympatyi dla nieis jeć 
jącego już trójprzymierza. W ten sposób AA 
włoski, którego sprawa G. Śląska nie nie 0”, 
dzi, dzięki odnośnemu artykułowi traktatu wei gis 
skiego dowiedział się, że ma prawo rozstfż a 
swoim głosem o przynależności G. Śląska. 
należy, że głosowali także tacy emigranci, 
urodz'li się w państwowym zakładzie poioż 
w Opolu, do którego matki ich zostały prz 
z głębi Niemiec. Wedle traktatu pokojowego, 
oni prawo głosowania, ponieważ urodzili 5! 
obszarze plebiseytowym i zostali wpisani W gieć 
tejsze księgi stanu cywilnego. Śmiało powied gió 
można, że większość emigrantów to byli was 
których z Górnym Śląskiem nic nie wiąże, OP" 
faktu urodzen.a. s 
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w całości do Niemiec. 
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Umizgi czeskie do Polski 


Warszawa. (Tei. wł. „Naprzodu*). Czesi usilnie 
słaraią się o nawiązanie stosunków handlowych 
z Połską. W związku z tem poseł republiki cze- 
chosłowackiej Nowak ziożył wiceministrowi spr. 
zagran. p. Dąbskiemu wizytę. Dąbski oupowie- 
dział posłowi, że jeżeli chodzi o stosunki z Cze- 
chami, to przedewszystkiem muszą być uregulo=- 
wane sprawy polityczna. 


Trzeci wiceminister Spraw zagran. 


Warszawa. (PAL) Erazm Piltz, poseł Rzeczpo- 
spolitej w Pradze i dyrektor spraw politycznych 
ministerstwa spraw zagranicznych, mianowany zo- 
stał stałym wiceministrem spraw zagranicznych. 


Strejk górników w Anglii. 

Londyn. (PAT) Dzienniki londyńskie donoszą 
o rozruchach strejkujących górników w Szkocyi 
i Walii. Strejkujący granatami ręcznymi zmusili 
obsługujących pompy kopainiaue do zaprzesta- 
nia pracy. Rząd wysla do obwodu górniczego 
większe oddziały wojskowe. : 

Londyn. (PAT) Ze względu na postanowienie 
kolejarzy i robotników transportowych przyłą- 
czenia Się do strejku, krol podpisał dekret, za- 
rządzający mobilizacyę rezerwy armii lądowej 
i marynarki w celu utrzyinania porządku we- 
wnętrznego. . 

Lonayn. (PAT) Lloyd George oświadczył w I- 
zbie gmin, że rząu pragnie przedewszystkiem 


usunięcia przeszkód, jakie wynikły i chce $o 
tego użyć drogi rokowań. Obowiązkiem FT, 
jest zabezpieczyć kopalnie i oprzeć się WÝ od” 
wanym żądaniom górników. Lloyd Georg? „od 
czytał następaie prokiamacyę, powołująca Lb 
broń rezerwy. Rząd zwrócił się również do Gl 
prywaiaych z wezwaniem, aby wzię:y U icy 
w pomocy narodowej. Tró zwiazek robotni ik 
oświau-zył, że będzie pru<lomował wa W pia 
0 północy Strejk, jeżeli do tego czasu rokowa pa 
nie zostaną wznowione. Parlya komun =! o 
wystosowała apel do wszysikich robom nia 
wzywajacy do udzielenia pomocy do odnie3l* 
zwycięstwa przez górn: ków, pol: 
Lonuyn. (PAT) „Daily Herald* donosi, że jad 
kujący robotuiey opanowali w kilku miejsco 
ściaca władzę pubiiczną i proklamowali dny 
bliki komunistyczne. Zdarzyć się to miało międ 
innemi w Edynburgu, Glasgowie i Leeds. 


Przesilenie ekonomiczóć 


w Czechach 


Morawska Ostrawa. (PAL). Dzienniki czeski 
donoszą, że w całym okręgu pizemysł0!- ję 
morawsko-śląskim nastąpiło silne przesile 
ekonomiczne. Prawie wszystkie fabryki, W 


fabryka rur, fabryki tekstyine, fabryki mas? 


króla 


< 4 
wagonów i szkła, nie mają żadnych zam M Kra 
ni 


wskutek tego zmuszone są zwalniać robot 
W niektórych fabrykach zostaia zaledwie 
botników. 


Ija 10” 


=Q00= 


Braci Klein Krarów Lun, 


Kurzystne zakupy dia odsprzedawców. 
Uprasza się baczną zwracać uwagę na dokładny adres. 


c 


j 


„NAPRZOD” 


Obrady zjazdu miast 


Dzi (PAT). Poznań, 9 kwietnia. 
nego sd rozpoczęły się trzydniowe obrady ogól- 
045 pr u związku miast polskich. O godzinie 
auli uni — południem odbyło się we wielkiej 
Przy udzial tetu poznańskiego otwarcie zjazdu 
lujących e około 500 uczestników, reprezen- 
tej polek a mal wszystkie miasta Rzeczpospoli- 
dent el. Inauguracyjne zebranie zagaił pre- 
obecnych, i oznania p. Drwęski, witając 
pzBOcią l zwracając się ze szczególną serde- 
kresow Przedstawicieli miasta Lwowa, miast 
Górn y, nadbałtyckich oraz reprezentantów 
Piono do „tj 3 Po tem przemówieniu przystą* 
Sek prez Wyboru prezydynm zjazdu. Na wnio- 
Macy Ydenta Drwęskiego wybrano przez akla- 
y osoban V 2Orzednych członków prezydyum 
Îeckie prezydenta miasta Warszawy Drze- 
Mie o, prezesa poznańskiej Rady miejskiej 
owskiego, prezydenta m. Krakowa Fe- 
prezydenta m. Łodzi tow. Rżewskiego, 
O mi enta m. Lwowa dra Chlamiacza, ra- 
miasta asta Lwowa dra Diamanda, prezydenta 
z Łodzi, u dziądza Włodka i radnego Kampa 


„OWiezą, 
dne l zya 


Wodnietwo zjazdu objął prezydent m. War- 


Góre, ZPWiecki, wznosząc okrzyk na cześć 
tzyli 480 Sląska, który uczestnicy zjazdu powtó- 
Czyta otnie. Następnie przewodniczący od- 


Vieta burzą oklasków depeszę gratula- 
Prezydenta miasta Wilna, oraz drugą 


“Ying je 


Sankcye karne 


„Przeciw Niemcom 


taln A, (PAT) Dziś rozpoczął działalność zarząd 
Paryż, Nadrenii, 
Kia wy © „Pełit Parisien“ wyjaśnia sposób 
tn chia sankcyi celnych i dodaje, że jeżeli 
będzię aek nie wystarczy do uzyskania zapłaty, 
(i da potrzeba uciec do następnego i rozwa- 
albo p e zastąpienia funkcyonaryuszy pruskich 
yüsz ochodzących z Nadrenii przez funkcyo- 
i ad pochodzących ze starych rodzin nadreń- 
_ Celem złamania przewidzianego oporu nie- 
Dziennik potwierdza, że Anglia pozo- 
"Tancyj najzupełniejszą swobodę zastoso- 
enia a ascyi, z których następną byłoby rozsze- 
dlk 4 celnej w niektórych punktach. Przy- 
dółnoć mostowy Kolonii zostałby rozszerzony na 
A ten sposób, że obejmowałby Düsseldorf, 
tego oj kilkunastu kilometrów dookoła 


WYŻ (PA 
ten (OWA Bri 
het dla 
t ila rog 


T) Dzienniki stwierdzają jednogłośnie, 
anda w senacie jest ostatniem ostrze- 
Niemców i zaznaczają, że bliską jest 
Prem; trzygnięcia. „Petit Parisien“ zauważa, 
ikg M er w mowie wspomniał o pierwszym śro- 
śrchąge PUSOWYM, który będzie poddany pod 
Yi. okna Sojuszników, a polegać będzie na okupa- 
lep bę sgU przemysłowego zagłębia Ruhry, Okręg 
b k 8 zorganizowany ekonomicznie przez 
Sprzymierzone. 
| FAT) „Tribuna“ donosi: Wezwanie Fran- 
adresem  Czechosłowacyi, aby wzięła 
gospodarczych sankcyach 
Wypiywa z decyzyi Francyi zaostrzenia 
5 doża Niemiec. W kołach dyplomaty- 
$ ap. o niają, że Francya domagać się będzie 
„ Ptezajij od rządu czeskiego przyłączenia się do 
ró Francya wezwie rząd czeski do wzięcia 
o gą, nież w akeyi militarnej przeciwko Niem- 
obs, ad francuski przystąpiłby do militar- 
Cze ia dalszych obszarów Niemiec. 
ołach polityczny iają sy 
yoznie, politycznych oceniają sytuacyę 


aeti komunistom w Niemczech 


ttep” © AT) W obsadzonych przez wojską 
Yatapi e ciach Nadrenii władze okupacyjne 
tom, w bardzo enerhicznie przeciw komuni- 
> ej miejscowości ma być sporzą- 
dog, Dis komunistów, którzy w razie niech. 
pieni è Się do przepisów władz zostaną u- 
Ydawa go wydaleni z obszarów okupowanych. 
iom ist ©, wprowadzanie i rozszerzanie pism 
Ycznych jest zakazane. 


odrębny pokój Ameryki 


è z Niemcami 
w dyn, @ a 
i ż6 AT) „Times* donosi z Waszyngto- 
walenie rezolucyi Knoxa w sprawie 


przeciwko ` 


od miasta Baranowicz. 

Zabrał głos przedstawiciel Górnego Sląska 
p. Kozłowski, który zaproponował zwrócić się 
do parlamentów państw sprzymierzonych z re- 
zolucyą, wyrażającą prośbę o poparcie Polski 
w rozstrzygnięciu sprawy Górnego Sląska. Zjazd 
propozycyę tę zaakceptował. Swietne, nacecho- 
wane głębokim pairyotyzmem przemówienie na 
cześć Górnego Słąska wygłosił radny miasta 
Warszawy tow. Jaworowski, przddstawicieł PPS, 
który zaznaczył, że dzięki patryotyzmowi prze- 
dewszystkiem robotników górnośląskich kraj ten 
przypadnie Połsce. Przemowienie swoje zakoń- 
czył mowca okrzykiem: „Niech żyje Górny 
Sląsk, należący do Rzeczpospolitej polskiej!“ 

Na tenże temat przemawiali przedstawiciele 
narodowej partyi robotniczej, poczem przewo- 
dniczący zaproponował wysłanie depesz powi- 
tainyca do prezydenta ministrów Witosa i mar- 
szałka Sejmu Trątmpczyńskiego. 

Zjazd przystąpił następnie do porządku dzien- 
nego. Po dokonaniu wyborów do komisyi wy- 
głosili referaty o działalności związku miast za 
rok 1920 prezes związku miast p. Drwęski i dy- 
rektor biura związku miast p. Kozłowski. Po 
skompletowaniu prezydyum i członków poszcze- 
gólnych sekcyi obrady odroczono do godziny 5 
po południu. Toczyć się one będą sekcyami 
w salach ratusza, 


natychmiastowego zawarcia odrębnego pokoju 
z Niemcami zostanie prawdopodobnie odroczone 
na trzy miesiące, dopóki Harding nie zapozna 
się dokładnie ze sytuacyą polityczną. Odrocze- 
nie to ma być rezultatem zabiegów Vivianiego. 
delegata Francyi. 


Zatarg rosyjsko-finlandzki 


Praga. (PAT). Czeskie biuro prasowe donosi 
z Helsingforsu, że w ostatnich czasach zaryso- 
wały się silne konflikty między rządem sowie- 
ckim a finlandzkim. Rząd sowiecki utrudnia 
obywałetom fińskim powrót do ojczyzny. W 2 
okręgach doszło do represalii przeciwko obywa- 
telom finlandzkim, wobec czego rząd finlandzki 
przerwał komunikacyę z Rosyą. 


Stowarzyszenia | zgromadzenia 


Zgromadzenie Związku zawodowego pracowników 
kolejowych Rzeczypospolitej Polskiej w Krakowie 
odbędzie się w niedzielę 17 bm.yo godz. 10 przedpoł. 
w sali przy ul. Dunajewskiego 9, ll p. z porządkiem 
dziennym: 1) Sprawozdanie członka Wydziału wy- 
konawczego o pracach związku, 2) sprawy orga- 
nizacyjne, 8) wolne wnioski. Uprasza się o jak 
najliczniejszy udział. fiazur. 

Baczność metaiowcy Podgórza! Zarząd grupy 
postanowił urządzić szereg zgromadzeń metaloweów, 
zatrudnionych w obrębie Podgórza i tak: 

W poniedziałek 11 kwietnia o godz. 6 wieczo- 
rem z porządkiem dziennym: Usezpieczenie w ka- 
sach chorych. 

W piątek 15 kwietnia o godzinie 6 wieczorem 
z porządkiem dziennym: Znaczenie 1 maja. 

Zgromadzenia odbędą się w Domu robotniczym, 
pl. Serkowskiego 11. Przemawiać będzie tow. Ja- 
worski. Ze względu na ważność spraw, przybądźcie 
licznie, Za Zarząd grupy metalowców Jackowski, 
przewodniczący. 

Towarzysze dozorcy domowi, dozozczynia i 
robotnicy dziennj wszelkich kategsryj! Organi- 


zacya dozorców, dozowczyń, robotników dzien-_ 


nych į służby domowej w Krakowie zwołuje na 
niedzielę 10 kwietnia na godz, 10 rano do sali 
teatru Powszechnego przy ul. Rajskiej wielki 
wiec dczorców į dozOrczyń domowych Krako- 
wa, Podgórza, Oraz wSzystkich dzielnic pod- 
miejskich z następującym porządkiem dzien- 
nyra: 

1) Żądamy rozpisania przez magistrat m. 
Krakowa wyborów delegata. do komisyi rozjem- 
czej i wprowadzenia jej jiaknajprędzej w 
życie, by ustały wreszcie policyjne szykany i 
wyrzueanis na bruk stróżów i ich rodzin, 

2) żądamy  ©dporviedniego wynagrodzenia, 
dla siróżów, gdyż pp. właściciele realności po- 
bierają, przy czynszach od lokatorów dodatki 
dia scózow, ktorym nic z tego dać mie chcą, 

u) żądany jaknajrtychiejszego zwołania kom- 
ferelicyj dozerców i właścicieli realności ee- 


7 


lem unormowania warunków pracy i płacy 
dezorców w obecności inspektora pracy, 

4) żądamy wydania dozorcom przez gospo- 
da:zy wszystkich przyrządów potrzebuyeb do 
czyszczenia domów ji skrąpiamia chodników, a 
mianowicie: szczotek, mioteł, łopat, konewek 
do skraplania, wiader, ścjerek i t. p. rzeczy ko- 
niecznych dla czynności utrzymania porządku 
ji czystości tąk koniecznej dla zdrowia mije- 
szkańców, 

Dozorcy i dozorczynie! Wraz z rodzinami 
spjeszcje na wiec celem poparcia swych sii 
sznych żądań! Od naszej sołidarności j karnej 
postawy zależne jest zwycięstwo naszych po- 
stulatów! Na wiec zapraszamy robotniczych 
radców miejskich j posłów m, Krakowa, by 
wypowiedzieli swe zdanmja w sprawach dozor- 
tów domowych, Zaprasyuamy również pp. wia- 
ścicieri realności, hy się też na wiecu tym wy: 
powiedzieli. — Fr. Tatara, J. Bielecka. 


REPERTUAR 


feetr im. Jul. Słowackiego 

Niedziela pop.: „Powrót*, wieczór: „Orlątko*, 

Poniedziałek: Popoł. o godz. 5 „Hamlet“ Szaks- 
ape a A 

Wtorek: „Don Juan“ Rittmera. 

Środa: „Hamlet“ Szekspira. 

Czwatrek: „Don Juan“ Rittnera. 

Piątek: „Hamlet“ Szekspira, 

Sobota: „Brzydki Feramte*, komedya w HR 
aktach Lopeza. 

Niedziela: Popol, „Tamiec czynawników* Biniń- 
skiego — wieczorem „Brzydki Feranta* -Tor 
peza, 


. Teatr „Bagatela“ 
Niedziela po południu: „Dwójka hultańska"; 
wieczorem: „Karnawał“. 

Poniedziałek: „Łzy Gianetty*. 

Wtorek: „Łzy Gianetty". 

Teatr powszechny 

Niedziela popoł.: „Królowa przedmieścia*, wieczo-. 
rem: „Szaławiła”. 

Poniedziałek: „Faworyt“. 

Operetka w Nawościach 

Niedziela: Popoł. „Miszka magnai" 
rem Wielka rewia operetkowa, 

Poniedziałek: „Gwiazda Kaukazu“, 

Wtorek: „Tajemnicza dama“ ozyli „Weź mnie 
ze sobą“. 

Środa: „Tajemnicza, dama“, 

Wykłady w Domu artystów (mac św. Ducha) 

w zarządzie krakowskiego Zwiazku literatów 

Poczatek o godz, 8 wieczór. 

Niedziela: Józef Flach: „Dzisiejsi młodzi £ sła- 
rzy”, 

Poniedziałek: Adam Gazymała-Siadlecki: „Oj- 
ciec komedyj polskiej“ (w stulecie Fredry), 
Wtorek: ant, dram, Tadeusz Białkowski: „Poe- 

uye romantyczne“ (godziną recytacyi). 

Środa: Czesław Wrocki (Przecław Smolik: „W 
czas wojny na dalekim Wschodzie”, cz, If: 
Szamaństwo i lamaizm u Mongołów. 

Czwartek: Amboni Waśkowski: „Wieczór arī- 
torski“ (słowo wstępne Maryama Szyjkowiskie- 
go, recytacye art. dram, Maryi Malickiej i art. 
dram, Franciszka Wysockiego). 

Sobota: Karel Hubert Rostworowski: „Rozwój 
idei religijnej“, cz, II: Animizm. 

Kolegium wykładów naukowych (Rynek główny 

Linia A—B. Ł. 38) 

Poniedziałek: dyr. Muzeum nar. Dr Feliks Kø- 
pera: „Co te sę muzea i jak m nich należy. 
korzystać?“ 

Odczyty w Muzeum przemyslowom im. tra 
Baranieckiegoij : 

Poniedziałek: Inż. Michał Affamasowicz: Porty 

i ich urządzenia. i 
Zjednoczenie Inteligetcyi pracnjącej 
(Czytelnia Robotnicza, Dunajewski:go 5, IL piętro) 
Początek o godzinie ? wieczór 

Wtorek 12 bm. odczyt red. E, Haeckera: „Sym 
Farysa* (Leon Rzewuski, kartka z dziejów so- 
cyalizmu polskiego). Cz. II. 

Kakaret w Odrodzeniu (ul. Sławkowska) to- 

dziennie. Początek o 10-30 wieczór. 


NADESŁANE 
Młyn w Krakowie 


poszukuje zdalnych młynarzy. Oferty pod „fiłyn* 
do biura dzienników i ogłoszeń Maryana Hupozyca, 
Kraków, Jagiellońska 7. 


—- wielo» 
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priedi = = Nakładem I udawego Spółdzielczego Towarzystwa ut a 
4 T zara R GRĘ . z ł L go Spółdz e dr 

Na glekiscyt górnoślęski: Robotnicy fabryki Potrzebna cRSD<ÓW niczego we Lwowie, Sykstuska 21 — wyszły Jes? 

stolarskiej Steinberga złożyli do kasy Obw. Kom. ŒO rezmoszenia „Naprzecdu” Błeśm X 


Rob. Obrony Państwa 2550.50 mk. y za słala pensya w m g 
sE j l i i R: ŚW Hi e 

eż 7 Wiadomość w Kerminisiracyj „isprzedu” ś dekiame sę se PO Pot 
Na kolsnie letnie dla dzieci rshótmiczych: dr Dunajewskiego 5. Cena 76 Bim. 


pz 10. 000 mk. Nie przyjęte honoraryum. bac A mz dyni 4) cdn alinak A md Komitetom partyjnym | odsprzadawcom 3 z: 
Palacz piecowy | DE ADO E | W dniu 24 kwietnia 192i o godz. z-giej PO 730 


aaa L R> > | | c 
Ha świeto Robotnicze 1 Ms 


zaiete 


aouo opust” 


PG swiatowa Kasa chorych 


m wypalania cegieł poszuki-| | £ Th Tai a bez względu na ilosć ezłonków 9 $9 
wany. Zgłoszenia przyjmuje | i B z 
i wyjaśnień udziela bitro pa- | $ %2 KA 47 Ww Oświęcimiu 


odbędzie się 


cj pi mi Kraków, |d jl jakości zakupi natychmiast je 
z w, |do prania, i | Ma « 24 gs i 
ne PR. oonieo 2" [wyala w aoc PO sky | malg UŻY trwala XAI Walne Zgramadzeń | 
LOC | pocztą oplatnie za zaliczka ! main używana KASĘ OGNIA rwa łonków Št K „$ moc W owy 
Franciszek Rczumek Mk 750— firma i y Hi członków ötow. konsum. „SAMOŻO gt 
zamieszkały w Gilowicach p. = Binzer, Kraków. i UTZĄCZERIG IUTÓWe Sączu w domu własnym przy ul. Zygmuntowsk 


Rycawałd powiat Żywiec, j Radziwiłłowsxa 15. 
zgubił dokumenta wojskowe. * (owo. ' WT 


Robatnieza Stowarz. Spółdzielcza | 
„Postęp” Rakowice 
Stow. zarejestrow. z ogran. porgką 
zwołują na niedzielę, 17 kwietnia b. r. o godz. 3 
popoł. Go sali Gzytelni Robotnicza} w Rakowicach 


do czterech pokoji. 
| Zgłoszenia tylko pisemne przyjmuje wraz 


z następującym porządkiem dziennym: i 


1. Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego 2 
dzenia. 
2. Sprawozdanie Zarządu za rok ubiegły. 


z ofertami Komisarz Rządu acwokat Ur. Be- 
łanda w Gświgcimiu. . Sprawozdanie kasowe. . 
Ek ców Komisyi kontr. 
bór nowego Zarządu t Komisyi kontr 
- Bazdział zysku. S 
Wnioski i interpelacye. 9 


ok EA 


 satnerya nafty w Maloposce nafiy w Małopolsce | 
poszukuje 


Waine Zgromadzenie | polsko-niemieckiego 


Za Zarząd: 5 
Kramarski j stachurć, 
skarbnik. przewodnicz f h 


ACETU TIED A ATERS @ O MDT 


AKIER do KAPELUSZY | 


członków z następującym porządkiem dziennym: | 
1» Odczytanie protokółu z ostatniego Walnego koresp ondenta : i 
i AKIER PODŁÓG „| 
Zgromadzenia. Oferty do działu inseratowego „Naprzodu“ eiai ” 5) 88 
2. EC Zle Zarządu i Rady Nadzorczej za Kraków, ul, Grodzka 18, ARIER | POWÓZ ł 
ro 20. | i BIE i 
3. Rozdział zysku. AKIER „ ZELĘZA J | 
4, Udzielenie absolutoryum. WOP AA A S AKIER „ BRONŻ | 
; Wybór Zarządu i Rady Nadzorczej. AXIER ,„ BUCIKOW | 
mia wszystkie Konsumy. Robołnicze, że we wszystkich kolorach i wszelkiego rod: á 


farby, bronzy, pasty, wióra do podł 
poleca najtaniej 


L. WEINDLING © 


godz. później bez względu na ilość obecnych. 
Prawo uczestniczenia mają tylko czionkowie 
osobiście za okazaniem książki członkowskiej. 


Zgromadzenie odbędzie się punktualnie o go- 
MYDŁO z marką „ORZEŁ” 


dzinie 3 „popoł. a w razie braku kompletu o pół 
nabyć można 


0 EEG WPCT ez, | Wizz 
OR UFC ZĄ 2% 
GORĘ 4 > 


| 
|, apma 
-| Ważne dlia Konsumów fobotsiczvyeh! 
Sei (Uai, | Zarząd Fabryki mycła Hersieina zawiada- 
| znane z dobroci 
| 
i 


Guzik Wincenty Sadowski Władystaw w „Prolstaryacie”, Podgórze, Lwowska 1 
przewodniczący | || sekretarz E fak otiożadeczatnini CESAREO CEOE G AD © O DRC È 
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waite Sar line- White Sfar Dominion W 


Centralne Biuro Kontynentalne „0CGEAMU* Antwerpia 


Kraków, Grodzka 26. — Telefon í 
HERBATA HAJLEPSZYCH 
PŁANTACYJ CEYLOŃSKIGH 
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s) Pierwsze Warsz, Imaartowe Towarzystwa A 
| Horbaie Gayłońska | półka z ug. og. WARSZAWA. Spółka z ogr. odp. A 
l- N: {l lastępca na Kraków, zachodnią Malogaiske 1 Ślask Ciesz. d 
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WIARA So Teema 3212. 
w Krakowie XXII, ulica Lwowska 2 


Reprezentacya na Polskę 
Polskie Towarzystwo Zeglugi Morskiej i Rzecznej s. a. 
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otworzyło biuro w Warszawie, Marszałkowska 132. Adr. tel. Żenkal. 


Sprzedaż kart okrętowych do St. Zjednoczonych i Kanady. 28 
Droga przez GDAŃSK, ANTWERPIĘ, ROTTERDAM i CHER. 
BURG, Największy okręt angielski „OLIMPIC* 43.000 ton po- 
mieszcza 3 i pół tysiąca ludzi. Przejazd przez ocean 4 i pół dnia 
do New Yorku. 
a 
5d 
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AUTOMOBILE CIĘZAROWE: 4 Ryż 73 wm 
Fiaty turyńskie 2 i 3% tonowe A i j i 
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raga i ton 6 ; yig J— ~ ip a PEE. i 
Gräf i Stift 3—4 ton S 5 na | 
Spa i—2 ton 321 Buty z cholewami 3860 n oa d 
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wszystkie na gumach z gwarancyą. 
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Zrzeszone Spółdzielnie mogą nabywać powyższe towa! IB 


zPANARE: REMI mae Ą tel.3476. 5 A połówką | 
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Fei aS naczelny: Emil Masciter. tiedaktor odpowi odzialny: Maryan Joriy UJ 
Nakładem Ludowej Spółki Wydawniczej „Nazrzód” w Krakowie. Czcjienkami Drukarni Ludowej w Krakowie, Dunajewskiego 5 (tel 


